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Biura .Informacyjnego o roli Rewelacyjne dokumenty Radzieckiego 
anglosaskich i francuskich m żów stanu w okresie Monachium 

MOSKWA PAP. - Opublikowana w dniu' eur-0pejslde powinny wspólnie stworzyć pod­
dzisiejszym przez radzieckie biuro informa- t stawę na której może być ustal-Ony trwały 
cyjne druga część komunikatu demaskuje, pokój w Europie". Innymi słowy, Halifax w 
na podstawie tajnych dokumentów niemiec- imieniu rządu angielskiego jeszcze w r. 1937 
Mego ministerstwa spraiw zagranicznych, poli z.apmponował Hitlerowi przyłączenie Anglii 
tv:kę Wielkiej Brytani:i. i Francji wobec Nie- i Froocji do ,,osi Berłin - Rzym". 
m1ec hitlerowskich w okresie od 1. 1936 d-0 Przyjęcie tej propozycji Hitler uzależnił od 

Po pr.zeidy1Silmtorw·aini'l.l z Hitle·rem proMe-1 
mów 1rozb11ojetl1i:a d Ligii Nairodów oiraz stwieir· 
d?Jellliu, że wymagają 01rH~ dailszego oonóWlie:nia, 
Hatl.ifax ośw.iaick:zy[, że ulW!lZYoS>flloie illme regad­
lllienia, do ikitórych 7ialłiczył róiwmież spiraiwę 
Gdańska, Austrii i Czechosłowacji, morżna 
sohairalk.•te•rY'ŻJOwać w tym selllSie, dż doityczą Ołlle 
zmi·ain w systemie eu.roipej61kdm, zmian, które 
prawdopodobnie prędzej lub później nastąpią. 
AlnigLli zatl.eży jedyinie na ~ym. by zmiany te 
naJStąpHy w drnd'Z!e p-0/kojo•wej eW'Oilruc.jd li by 
motżina było uni'kliląć metod, iktóre wywołałyby 
dailsze wstrzą;;y „NIEPOŻĄDANE ANI PRZEZ 
FUEHRERA, ANI PRZEZ INNE KRAJE". 

A HITLEREM, ZASPAKAJAJĄCYM 
ZABORCZE JEGO APETYTY KOSZTEM 
INNYCH KRAJÓW. 

W zwią7Jk11.1 z powyrższyrrn koanrum.iJkait Rai­
d71iec'k:iego Biura Info111lilacyij111ego l!J'IZY•ł.are;ui 
ośwliia:dczen.ie ministra Si•moina,, 21łożo111e w pair· 
ł·amE!II1Clie allllgi.eh;doim 21 lut.ego 1938 1r., w któ· 
irym 61t'Wliel!1dził 0111„ że WIELKA BRYTANIA 
NIGDY NIE UDZIELAŁA AUSTiRM JAJKICHS 
SPECJALNYCH GWARANCJI NiiEPODLEG­
ł.OSCI. Koanuniikait podkireś~a. iż bymo to świa­
dome ikłamstwo, gdyż gwaTam.cJe taik:ie zaiwie~ 
.rał ooró'WJlo paiktt wersailsJci, jalk i trakitalt 
w Saiilrut-Germa.iln. 

1938 r. tego, by Niemcy nie były trarktowane „jako 
Komunikat stwierdza, że ustępl!twa i pobła- państwo, na którym ciąży moralne lub mate­

ż!iwość rządzących kół Anglii i Francji wo- rialne piętno traktatu wersalskiego". 
bee państw faszystowskich, które w r. 1936 W odpowiedzi Halifax oświadczył, iż „Angli 
utworzyły blok wojenno-pol'ityczny, znany cy są realista.mi i przeświadczeni, być może 
pod nazwą ,.Osi Berlin - Rzym" - zachęca- bardzej niż inni, że błędy dyktatu wersalskie­
ly jedynie i kierowały Niemcy na drogę pod- go winny być naprawione'": Na poparcie tego 
b<>jów. twierdzenia, Halifax wskazał na ri>lę Anglii Taik więc - S1twierdza iloomunikait Ra1clrz.:iec­

kieg-0 Bimia Infommaicyj<nego -
KONFERENCJA HITLER - HALIFAX NIE 
BYŁA ZWYKŁYM SONDOWANIEM OPI-

W tym samym czasie rpremier bry.tyjslkli 
Cham.berlań111 oświadczyił, o.z AUSTIUA NIE 
MOŻE LICZYC NA ŻADNĄ OBRONĘ ~e r;;tiro­
.ny Ligi Narodów. 

Zwolennicy ,,1ieinterwencii" 
Odrzucają-: politykę bezpieczeństwa zbio­

rowego, Anglia i Francja przeszły na pozycję 
tzw. nieinterwencji, której istotny sens gene­
ralissimus Stalin schara~teryzował następu­
jącymi słowy: ,,Niech kil!~dy kraj broni się 
przed agres<>rem, jak chce i jak m!Y~e. My 
stoimy na uboczu i będziemy handlować tak 
z agresorami jak i z ich ()fiarami" Stalin 
ws:i:azywał jednoc:.ieśnie, że polityka ii.leinter­
wencji kiyje w sobie poważne niebezpieczeń­
stwo, gd1'* prowadzi do ro1'pętania wojny w 
~kali światowej. 

om.Llflt iłt"rtwUftdzc;, 't tłot:ume.n 'f 'titemtec 
kiego ministerstwa spraw zagranicznych, któ 
re wpadły w ręce wojsk radzieckich po roz­
gromieniu Niemiec, świadczą najzupełniej ja­
sno, iż polityka Anglii i Francji ni~ zmierz.;t­
la do zjednoczenia miłujących pokój państw 
dla wspólnej walki p,rzeciwko agresji, lecz do 
izolowania Z:SRR i skierowania agresji hitle­
rowskiej na wschód, przeciwko Zwią7!kowi Ra 
dzieckiemu, wykorzystując Hitlera jako na­
rzędzie realizacji swych celów. 
Główne wytycznP. hitlerowskiej polityki za­

graniczn1.1j były doskonale znane Anglii i 
Francji_ Hitler w swoim czasie wyraźnie o­
świadczył, iż Niemcy zrywają z dotychczaso· 
wą polityką ekspansji w kierunku Europy po 
łudniowej i zachodniej, z przedwojenną poli­
tyką. kolonialną i handlową. i skierowują 
swój wzr<>k na wschód, w kierunku Rosji i są 
siadujących z nią państw. 

Dotychczas uwa7,ano - głosi" dalej komuni. 
kat Radzieckiego Biura Informacyjnego, że 
cała odpowiedzialność za monachijską polity­
kę zdrady ciąży na rządzącycb ~ołach Anglii 
i Francji, na rządach Chamberlaina i Daladie 
ra. Atoli fakt, iż rząd amerykański, publiku­
jąc niemieckie materiały archiwalne, wyelimi 
nówał dokumenty d<>tyczące porozumienia mo 
nachiiskiego, świadczy, iż pragnie on wybie­
lić bonaterów zdrady monachijskiej, usiłując 
jednocześnie zwalić winę na ZSRR. Dokumen 
ty archiwum niemieckiego ministerstwa spraw 
zagranicznych, będące w rozporządzeniu rzą­
du radzieckiego, ujawnia.ją liczne dodatkowe 
fakty, demaskujące istotny sens dyplomacji 
uaństw zachodnich w <>kresie przedwojennym, 
wykazując, jak bezwstydnie frymil!fczyły one 
obcymi terytoriami, jak potajemnie przeina­
czano mapę świata, jak ośmielano agresję hi· 
Uerowslrą i jakle czyniono wyl'Soiłki, by skiero­
wać tę agresję na wschód. 

Hal f"x pro'1onuie przyłączenie Anglii 
1 Franci• do osi Berlin-Rzym 

Jednym z takich , dokumentów jest stena· 
gram poufnej konferencji, odbytej w Ober­
salzbergu w r. 1937 między Hitlerem a angiel­
skim min. spraw zagranicznych Halifaxem 
w obecności niemieckiego ministra spraw za· 
granicznych von Neuratha. 

Na konferencji tej lord Halifax oświadczył, 
że ,,zarówn-0 on, jak i inni czfonkowie rządu 
angielskiego, w całej pelnt zda•ją s<>ble spn­
wę z olbrzymich osiągnięć fuehrera nietylko 
w samych NiemC'1.ech. W wyniku bowiem u­
nicestwienia komunii1mu w swym kraju, zagro 
dził on drngę komunizmowi do Europy zacho­
dnie), wobec czego Niemcy mają pełne _pra­
wo, uważać się za bastion i.achodu przeCiwko 
bolszewizmowi 

Halifax stwi~rdził, że „nie powinno odno­
sić się wrażenia, jakoby .,oś Berlin - Rzym" 
lub dobre stosunki między Londynem i Pary­
·iiem mogly ucier·pieć na skutek zbliżenia nie­
miecko-angielskiego. Gdy w wyniku tego zbli 
żenia niemiecko-angielskiego grunt zoslan!e 
przygoi.owan1y, 4 wł~llcie mocarstwa 11achodn1-0 

w przedterminowej ewakuacji NadJ:eni:i, przy 
rozwiązywaniu problemu odszkodowań itd. 

Ze stenogramu rozmowy między Hitlerem a 
Halifaxem wynika dalej, iż rząd angielski 
pr.zychylnie ustosunkował się do hitlero.w-
skich planów „przyłąoenia" do Niemiec I 
Gdańska, Austllii I Czechosłowacji. 

W ten &pOISÓb - z.aooaCLa ikJoallJum,iik:t Ra­
NI·I W DRODZE DYPLOMATYCZNEJ, dzieckiego Bima InfOillilaicy,j:nego - CZOŁO­
LECZ ZMOWĄ, TAJNYM POROZUMIE- WI POLITYCY BRYTYJSCY ZACHĘCALI 
NIEM MIĘDZY RZĄDEM ANGIELSKIM HITLERA DO AGRESJI. 

Tajna konferencja Hitler - Henderson 
Niemni-e-j rewelacyjny jest stenogram :roz­
~ międz.y HITIERfil,1 a. ililllbasatlor~hry­
tyjskim w iemczech HENDERSONEM, prze­
prowa.cfronej w obecności Ribbentropa w dniu 
3 marca 1938 roiku. 

Na wstępie Henderson po1dokJreślił POUFNY 
CHARAKTER tej na.rady i za&tr.zegł &ię rpme- ' 
ćiiwko za:kOl!Ilunikowamiu jej traści rządowi 
fra!llcus.ldemu, belgdjskliemu, pointugaJski-emu 
lub wlo,skaamu, które :z;o,stainą jedy:nie zaw.ia­
doim.io111e, iż rozmowa tallca się odbył<i i że do· 
tyiczyła spraw J.riteresującyoh Niemcy i Ang>lię. 

W talku rozmowy Hel!lde1r:son w imieniiu 

rządu angielskiego podkreślił, iż ma oaia l 
na cel.u stw01rZB11ie ~ dla -SZCZE­
REJ I SERDECZNEJ P.RZYJAŻNI Z NIEM· 
CAMI. Nłe zgłill_zając bdTJv.ch sprzeci­
wów wobec żądań Hitlera „ZjednOtCZenia 
F11rO'PY bez Rosjf", He:ndę.rsoin. prz;ypom­
niaił, że Haili.fax - !P09óiwczais mi!lliiste:r spr. 
zagraniCZJJtyich ZAAKCEPTOWAŁ 
ZMIANY TERYTORIALNE, JAKiICH 
NIEMCY ZAMIERZAŁY 1DOKONl\C 
W EUROPIE. Pir01pozyoeja <llilgieils'k.a Zllllie· 
irza do ud?Jialu w t-aikim ROZSĄDNYM 
ur.eguloiwa.niu. 

Oddano Hitlerowi Austrię 
W dailszym ciągu rozmowy HendeirsoJl Gdy Ribboobroip za,uwari;ył, iż ipo~ bry.tyj: 

oświadczył, iż Chamberlaii0n wytkazaił wiele Siki w Wiedllliu czy.nił von P.appenoiw:i 7iarrziuty 
męstwa, gdy Iliie rzwraoeając na niikogo uw<i.g'i, z powo.du wydairaeń w Austri~, Henders-0n 
zerwał maskę z ta.kich frazesów międzynarodo· s'kwapliw.ie odzegnał s.ię od oiwiadczenia 
wych, jak bezpiecze11stwo zbiorowe itp„. swe.go kolegi, podk1reślając, .iri „osobiście ozę-

Henderson dodał, iż ANGLIA GOTOWA sto WY!IJO•Wd·a<la'ł s:ię za Ansobl1u&Selll". 
JEST USUNĄC WSZYSTKIE PRZESZKODY W 9 dnli po tej roizimóW.ie - 12 mairca 
I ZAPYTUJE NIEMCY, CZY ZE SWIEJ STRO- 1938 :roik>u HITLER ZAA>NIEKTOWAŁ 
NY GOTOWE SĄ TO SAMO UCZYNIC. AUSTiRJĘ, lll!ie nrupoityik·ając na ż.aidine prz•e· 

ciwaikcje ze strony Anglii ;i Fra.ncji. Je­
dynie ZWliązek Radzieaki - przyipol!IUnil 
komun:ik<a:t Rad?Jieokiego Biura Infomiacyj­
nego - ~dniósł iPOdówC'Lais swój Gl:.os 
OSTRZEGAWCZY i ponownie zwróoil się 

'z< apelem o zorgan&owanie zbiorowej 
&brony niepodległości krajów, którym za· 
grażała agresja. 

J.es.z~e 1,7 mairoa 1938 ;rdlm .rząd radz·~eicik;i 
w .&pec,jailinej :node stWlierdziił, liż g01tów jes!l 
„pirzYSJtąpić do omóiwi·e1rtia z illlilymi pańsitwa· 
mi IW Liidze Nairodów lub parz.a jej iramalIIl!i 
pralktycmycih boików, „któreby zahamowały 
dalszy rozwój agresji i usunęły wzrastające 
niebezpieczeńsiwo nowej wojny świUJtowej". 

OdpOIWliedż nządu aingielslkieyo illa llOllę ira· 
<l:Meoką śwJadc.zyła, iż NIE CHCE ON CZY­
NIC PRZESZKÓD HITLEROWSKIM PLANOM 
AGRESJI. 

Nota stwJerdzaiła, iż - zda.lll!iem inądu Jego 
Kiróle.wskiej Mości - ko.n.feirencja ma:jąca na 
celu podjęcie „ZGODNEJ AiKCJI PRZEOIW­
KO AGRESJI, NIE KONIECZNIE WYWRZE 
POMYSLNY WPŁYW NA PERS'PEK'f.YWY 
POKOJU w EUROPIE". 

Zabór Sudetów .na zlecenie Anglii · i Francji 
Następnym etwpem agr.esji n•iemieokiej i przy 

g{)lrowamia do wojny w Europie było :migarnJę­
cie prz.ez Niemców Czech-0słowacji. 

T-0 warżne po:siunięcie w ikierunllru ro:ziPętainia 
wojny w Euro1pie mogło być dok<Oilliaine pn.ez 
Hi1tle1ra Jedymie przy bezp.oŚiredn.im poiparociu 
ze stromy Wie·ikiej Bryitamdii i Francjd. 

J esz<:ze 10 lipca 1938 roiku aJID.baiswdo•r nie­
miecki w Lcmdyin.ie, Diuk.sen, dolliiósł swemu 
rządowi. że. „osiągnięcie kompromisu z Niem­
cami stanowi jedcm z najistotniejszych punk­
tów polityki brytyjskiej" i że „rząd brytyjski 
przejawia w stosunku do Niemi-ee maximum 
zrozumienia". 

W raJportach swyoh Dirksen pod•kireślal, że 
rząd bryty:jski odnosi się z oałkolW'ilf.ym zrorzm­
mieniem do żądań Niemiec w ;;prawłe odsu­
nięcia Zw•iązku Radzieckiego od decydowania 
o losach Euro;py 01ra.z odebra!lliia Lidze Naro­
dów decyzj.i w sprawacll e.moipejsikfoh. 

W ~en sposób - SJtwieitidm Ria.dziieolde Biu-

iro Informa.cyj.ne ._ nastąpiło pomiędzy rządem I 
brytyjskim a Hitlerem zasadnicze porozumie· 
nie w istotnych kwestiach międzynarodowych. 
!Nie itrneba pmyJPomin.ać z.naJllyoh falkitów, do~ I 
tyczącydl. }}ezip01ŚIIledllli.-0 ugody m-0na1ah:ijsik1ej, 
.J.ec:z: itI'.2'!E!lba pamiębai:, że 19 wr.ze8nia 1938 roku ! 
to znac·zy 4 dni pG spotkooia Hitlera z Cham· '1 

berlailllem, który przybył samolotem do rezy· 
dencji HWera w Berchtesgade.n, rządy bry­
tyjski i fmncuski zażądały od Ozechoslowacji 
odstąpienia Niemcom obszarów sudeckich. 
Rządy bryitytjsiki li frcmou&'kli m01tyiwowaiły swe 
żądanie ty:m, że oez odstąpienia Sudetów _; 
ulr1iymanie pokoju i zabezpieczenie żywotnych I 
interesów Czechosłowacji byłoby rzekomo tnie.! 
możliwe. ANGIELSCY I FRANCUSCY OPIE- t 
KUNOWIE AGRESJI HITLEROWSKIEJ USI­
ŁOWALI ZAMASKOWAC SWĄ ZDRADĘ O· 
BlETNICĄ MIĘDZYNARODOWYCH GWA­
RANCJI NOWYCH GRANIC CZECHOSŁO· 
WACJI. 

W dnh.1 20 wir.ześnia 1938 iroiklu rząd 
czeclzuslowackl odpowiedział na żądania 
brytyjsko • francuskie podkreślając, że 
2adośćuczy1lienie tym żądaniom równało­
by się „dobrowolnej amputacji" Republi· 
ki Czeciwslowaokiej. Rząd !Ptra.ski ZW'I'ateał 
..1wa;g~, że „sparaUżowanie i okaleczenie 
państwa czechosłowackiego wywołałoby 
głębokie przemiany polityczne w Europie 
wschodniej i środkowej". 

RówMwaga sil w tym 'l'eij0tl1ie iróiwmież 
wstalłaiby na1rus:z.o:na, co pociągnęłoby za 
sobą daleko didące kOillBe'kweincje irówuiież 
dla innych państw e.uiropejl'Slkńch a ~ede 
wszYSJbkim dla Fra:ncJi. 
Rząd czeahoisłoiwadki .zwir-aioał się w 

61We.j od,powiedzi do rządów Anglid i Fira111 
cji z „ostatnim apelem", wzywając je do 
ZMIANY DECYZJI I PODKREŚLIŁ, ŻE 
LEŻY TO NIE TYLKO W INTERESIE 
CZECHOSŁOW ACJiJ, ALE I POKOJU 
EUROPEJSKIEGO. lllllllllllllllllllllllllllłllllllllllllllllllllllllllllllllllllłlllllłlllłlllłlllllflllllłlHlllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllHll"llHllllllHlllllHlllllllll 

: · : „Jednialkże - siflwleirdza Ra~edloie Biur<> 
~ Wojewódzka Komisja l'orwzumiewawcza Stronnictw Demokratycmyeh w Łodzi ~. lnfolrmacyjna - rządy angielski l francuski 
§ zwołuje na dzień 14. bm. o godz. 16-ej w lokalu Urzędu WojewócJddero Łodzi §!pozostały niewzruszone". 
~ ul. Ogrodowa•Nr. ~5 (sala Wojewódzkiej Rady Narodowej) ~I ~~aisi~ępne.goh dłmlia mik.·ąn·d ibryitzlsikii P~t.sJa~ 
§ : I 1l'Z'll"<J1W'l Cllec os owao · emu !DO...,, . w "" ore1J 
§ KONFERENCJĘ ORGANIZACYJNĄ i u,pneazał, że w ra:Ziie o.dr11JUcenJia 1Proipozyicji § § ~raincusko • brytyjskiiej, mote IPO'WS!:iać syitua-
; - c,ja~ za llOOWÓj kstórej nąd amgilell61lci m·e może 
§ dla powołania. Wojewódzkiego Komitetu obchodu rocznfoy .wziąć na siebie żaidinej odpołwied:z.liai!DOś<ii. 

~ w 1 o s N v L u o 6 w Układ Monachijski 
Na konferencję zaprasza się przedstawicieli organizacji politycznych, społeeznych, 

młodzieżowych oraz przedstawicieli nauki, literatury, sztuki i prasy. 

'"''Ulll!l!llllllUllllllllll.llll!lllllllllllłlllllll!l!llllll!lllM!llHMllllllHHlllMllłMłllllllllłlllllllltlłllttt11.llllllllll!Hłfftltllłłłłtt!!l!!M!fflłMlffłlll!l!lltl 

W dniach 29 i 30 w,r.ześniia 1938 rolk.1\l, od-

i było &ię w Monaichium spo1tikalruie, IW którym 
wzięli llld'Zliał HITLER, CHAMBERLA.J.N~ MUS­

(Cląg dainy, M str. 2.eJI, 

/ 



Str. '! 

lnspiratorz 
(Ciąg dalszy ze str. 1-ej) ły układ monachijsk i - piszą autorzy tejj 

SOLINI i DALADIER. Spotkaqie to bylo za- książki, - sp<'ln ily ~ię morzenia światowej 
k6ńczeniem haniebnych targów, w czasie któ. reakcji o anty radzieckim „świętym przymie­
rych główni uczestnicy spisku przeciwko po- rzu'", pielęqnowane od roku 1918. 
kojowi calkowicie uzgodnili sw e· stanowilsko. Uklad monachijsk i pozostawi/ Związek Ra· 

Los Czechosłowacji został 7.odecydowallly dziecki br-z sojusrników. 
bez ina.jm'llliejs"Zego jej udzia~n w rpe11ira.kita· Paki fran cusko • radziecki, który był 
cjach. P.rzedstawideli CzechQlSłowaicji z.a1pro- Joo.mienl em w i:gf P.lnym zbiorowego bezpie 
&zolllO do Molllac:hium jedyn.ie po to, by zaJrn- czeń~twa w E11ropie - został pochowany. 
mwnikować fan wyniki zmowy, którą uknuli Sudety 11ta/y s i ę czękiq hillerowskiej Rze 
między 6obą lillllJ>eria1li~ci. Postęporwalllie Angli1i szy. Przed hordami hitlerowskimi ofWar· 
i Fra1ncji nie rpowstaw1iało żadn€j wątpliwości to .oz croko hramę na wschód. 
co do •tego , że niesłychOila zdrada ze strony l R:td , ·c("kie B"tH·o Informacyj-ne podkreśla, 
nqdów brytyjskiego i francuskiego w slosun· ,:ie ze ws?.ysLk.ich wie1lk ich moca1rs-lw jedynie 
lru do narodu czechoslowackiego nie by/a po·\ Zw iozi>k Radziecki czynnie występował w o· 
sunięciem przypadkowym w polityce tych!' bronie n 'ezalcżno.§ci i praw narodowych Cze­
państw, lecz zasadniczym ogniwem polityki, chn~!owacji. Usiłując u1'<prawi·edliwić się wo­
mającej na celu skierowanie agresji hillerow· l?ec op i ~ii pu_bliczne.j rządy Wielkiej Bi:ytain_i•I 
skiej przeciwko Związkowi Radzieckiemu. _ 1 Fr.allloCJ~ -..11w01•erdia•ly z c.aJą ob~udą, ze n.ie 

Istotny sens zmowy monachijskiej został j wied'Z1 a1ly rr.ekomo, _czy . Związek: Radz,iec.ki 
zdemaskowany w oświadczeniu Stalina, który wypełm d!We 7.IObow1ązarn11a wobec C"Zechosło­
stwierdzi/, że „NIEMCOM ODDANO OBSZA· wacji, wy>nikające z układu o wz.ajemnej po· 
RY CZECHOSŁOWACKIE JAKO NAGRODĘ mocy. Było to świadomym fałszem, gdyż rząd 
ZA OBIETNICĘ ROZPOCZĘCIA WOJNY radziecki stwierdził publicznie , swą gotowość 
PRZECIWKO ZWIĄZKOWI RADZIECKIEMU". wystąpienia u boku Czechosłowacji przeciwko 

Isto•ta polityki fraintClli>kich i angiels.kkh Niemcom, zgodnie z postanowieniami układu, 
k6l rządowych została roemllt5'kowa:na przez przewidującego jednoczesne wystąpienie Fra.n 
Stalina na XVIII zjeździe WKP(b) w marcu cji w obronie Republiki Czecho.słowackiej. Jed 
1939 a-oku. nokie Francja odmówiła spełnienia swego o· 

„Polityka nieJnterwencjl - powiedział bowiązku. . 
• .wówcza;s Stalin - oznacza pobłażanie na- Mimo fo w przedd1foń ZMOWY MONA· 

pa.sinikom w rozpętywaniu wojny - a co CHIJSKIEJ, niąd ra.dz.iecJd oświaidczył pomo­
za tym idzie, przekształcenie jej w wojnę wnie, że wy;poiwiaida się llt8 z,woJa.niem komfe­
świalową. W polityce nieinterwencji prze rencj1i międzym.airodowej d·la powzięcia odpo· 
bija dążenie, chęć nieprzszkadzania na· wied.nioh krolków w ceJu iprqjścia Czooh.o-· 
postnikom w Ich niecnej robocie, nieprze· &łowacji :i pomocą i w celu zachowalilia ipo­

szkadza·nia, powiedzmy, Japonii w uwikła· ·k·oju. 
niu się w wojnie z Chinaml, a je-szcze :e- Gdy Rzesza hitlerowska dol<onała :t<Jboru 
piej ze Związkiem Rad7Jieckim, nieprze· Czechosłowacji i gdY_ rządy krajó"':' imperia/i· 
szkadza.nia, powiedzmy, Niemcom w ugrzę stycznych uznawały Jeden po drugim te.n fakt, 
inięciu w sprawach europejskich, w uwi· rząd radziecki w nocie z dnia 18 marca 1939 r. 
kła.niu się w wojnie ze Związkiem Radzie- potępił zabór Czechosłowacji, dokonany przez 
ckim, pozwolenia wszystkim uczestnikom Niemcy hillerowskie za zgodą i przy poparciu 
wojny, aby głęboko ugrzęźli w odmęcie Anglii i Francji. Rz.ąd ;a<lziecki 0<k~eśLi~ .t~·:1 
wojny, skrytego zachęcania ich do tego, za.bór ja.ko aikt saa:nowo.J.1, · pnemo-cy l a9.re6!l. 
pozwolenia im, aby się wzajemnie osłabi- W ·tej 6<1mej lllrnoie a-ząd raiduecki pooikreśhł, 
Ji i wyczerpali, A potem, gdy dostatecz· że p9sunięcia Niemiec hillerowskich stanowią 
nie osłabną - wkroczenia na widownię ze groźbę dla pokoju, że naruszają one równo· 
świeżymi siłami, wystąpienia, oczywiście wagę polityczną w Europie środkowej i po· 
„w .interesie pokoju" 1 podyktowOI1ia lęgują stan I!apięcia _i niepo~oju. . . 
swoich warunków oslabionym uczestni· Sprawa ta nie ograniczy/a się do oddania H1. 
kom wojny'". tlerowi Czechosł~wa.cji. . , 

iRadzieclkie Biuiro lnformaicyj111e stw.ierd'Lil, Rządy W1el:k.i€_J B.ry0tairu.i i f.rairu::Ji za· 

Nr U' 
----------------------------~--------------

Hitlera r •• 
SJI 

wską. Chaanbe!"tlain podpisał z Hitlerem a Niemcami nie ma żadnych spornych kwe­
d~klarację, która stwie!Ildz.aQa, że stosunki stii terytorialnych I że gril!ll.lce fmcusko-nle­
niemiecko - angielskie mają dla obydwu mi~ckle są osta<teczne. W konkluzji deklara. 
krajów p1erwszorzęclne znaczenie, że „po· c ja podkreśla że oba rządy postanowiły na· 
rozumienie morskie", zawarte mięchy radzać się między sobą w wypad1rn jakichkol 
Niemcami a Angllą jest symbolem życze- wiek komplikacji międzynarodowych, 
nia ob11 narodów nie prowadzenia nigdy Porozumienie Bo-nnet - Ribbentrop stMW-
wlęcej wojny przeciwko sobie. wLto francusko-nłemtecką deklarację o nlea-

Deklairacija podk•reśt!a, że rządy angielski i gresjl. 
niPmfecki są zdecydowane rozważyć inne kwe Radzieckie Biuro Informacyjne stwierlza, że 
sl ie ohohodzącf! oba kraje i dążyć w przysz- zawarcie tych porozumień oznaczało, iż Wiel· 
łości do US'lln.ięoia wszelkich czyin111ików, mo- ka Brytania i Francja podpisały z Hitlerem 
gącxch wywołać ill·iepoiro:z.rnmienie tak, aby u· pakty o nieagresji. W tych porozumieniach 
łatwić utrzymainie ipolkoju w Emopie.. I z Rzeszą hitlerowską ujawniały się w sposób 

RAlJZ!ECKIE BIURO JNFO'RMACYJNE zupełnie niedwuznaczne dążenia rządów an-
STWIERDZA ŻE POROZUMIENIE CHAM· ' glelsk•leqo 1 francuskiego odwrócenia od sie­
BERLAIN _' HITLER STANOWJŁO BRYTYJ· bie groźby agresjt hitlerowskiej w nadziel, że 
SKO _ NIEMIECKĄ DEKLA.RACJĘ o NTE· ukła~ mona{:hijskl Graz inne p<>dobne porO'Zll 
AGRESJI. mienia skie~ały ostrze agresji hitlerow-

skiej na wschód - w ki€runku Związku Ra-
6 grudnia 1938 roku podpi.s·<ma zootala dzlecklego. 

p•r,-,e.z ministrów Bonneta i Ribbentropa francu· ,,W ten s,posób - stwierdza Radzieckie Biu 
sko _ niemiecka deklaracja, a-nalogiczna do ro Informacyjne _ stworzone zostały wairun­
deklaracji brytyjsko • niemieckiej. Dek·la1r.acja k~ polityczne, nie'lbędne dla „zjedinoczenla 
s-trwie11dza1ła, że RZĄDY NIEMIECKI I PRAN· Eur0opy be"Z R<>s-Jł". 
CUSKJ DOSZŁY DO PRZEKONANIA, ŻE PO· Rozwój wypadków szedł po linii całkowitej 
KOJOWE I DOBRE SĄSIEDZKIE STOSUNKI izolacji Związku Radzieckiego. 
STANOWIĄ JEDEN Z ISTOTNYCH WARUN· R d · kl BI I f · • d KOOT KONSOLIDACJI STOSUNKÓW EURO· a ziec e uro n ormacy3ne zapowia a 

ogłoszenie dalszych dokumentów dotyczących 
PEJSKICH I ZACHOWANIA POKOJU. stosunków rządów Anglit i Francji z nądem 

Deklaracja stwierdza, że pomiędzy Francją htllerowskim. 
~~--...-----~-~~~~-~-------~-------

Strącenie 2 samolotów tureckich· 
nad terytorium Bułgarii 

SOFIA (PAP). Dnia 9 lutego rb. przed 
południem 2 samoloty tureckie typu „Spit­
fire•· przeleciały granicę bułgarsko-turecką, 
udając się w kierunku wsi Rezowo. Osiągną­
wszy ten punkt skręciły na północ i polecia­
ły wzdłuż wybrzeża morz.a Czarnego w kie­
runku miasta Burgas na terenie Bułgarii. 

Samoloty te, które unosiły się ponad zie­
mią na wysokości 150 - 300 m. przy dosko­
nałej widzialności dotarły do miasta Sozo­
pol położonego w Bułgarii w odległości 55 
km. od granicy. Nie zważając na ostrzegaw­
cze sygnały bułgarskiej straży pogranicznej 
krążyły one nad Sozopolem i okolicami na 

wysokości 150 m. 
Bułgarska straż graniczna otworzyła wów­

czas ogień z artylerii przeciwlotniczej. W re­
zultacie jeden samolot runął do morza w od­
ległości 200 metrów od brzegu, drugi zaś 
został strącony. 5 km. na północ od Sozopola. 

Pilot jednego z samolotów sierżant turec­
kich sił lotniczych Kemal Mendetes został 
zabity, ppor. Talia Julki został lekko ranny, 
oba.i nosili mundury wojskowe. 

Ambasador Rumunii 
u Prezydenta RP t w ik.ołą.ch demok.ratyic.Zlllycli wielu klrajów, waTły uklaody .pohtycz.ne rz Rzeszą h1blero· 6 w tej liczbie i w . Stanach Zjed:nD.czo:nycb, ___ ..;,. __ ..;,...;.._.;... __________________________ _ 

Wielkiej Bryitand·i 1 Francji ugo·da moo.achij· Zac·1ęłe walk·, w . Gr· ec·1·1 WARSZAWA (PAP). W związku ze zmia­
ną ustroju w Rumunii w dniu 12 bm. amba­
sador nadzwyczajny i pełnomocny ludowej 
republiki Rumunii w Warszawie p, Jon Ra „ 
ciu złożył nowe listy uwierzytelni-;jące 

gika spotkała s:ię ze- 61taalowozym potępieniem 
I wywo~a-ła Qbu.rrz.enie. O stosu:nlku tych kół do 
'hdrady· monachij>s:kiej ddkoll<!Jlej pne"Z cządy 
angielski i francuski, mozn.a sąd7Jić z ksiąiki, 
wydanej w. Stana.eh Zjednoczooych przez Say­
ersa Khana pt, „Tajna woj!lla prz.eciwko Zw. 
Radziecka emu". · 

„Gdy rządy Niemiec hillerowskkh, Włoch 
faszystowskie/! oraz Anglii i Francji podplsa· 

RZYM (PAP). Rozgłośnia Wolnej Grecji I złożone z czterech bl!ltalionów i zajęły mia­
komunikuje o zakończeniu wielkiej bitwy, steczko A.gros-Vlassis. 
która trwała trzy dni w. pobliżu Agrinlon. Według doniesień agencji Elefteri Ellada, 
{Gr.ecja środkowa)_. Z nierze generała Ma~- inlcj(łtywa działań wojennych w całej Grecji 
kosa rozproszyli s1ły monarcho-faszystowskie spoczywa w ręku armil demokratycznej. 

Zgon Eisensteina 
MOSKWA {PAP). Zmarł tu po ciężkie.i 

chorobie przeżywszy 50 lat prof. Sergiusz. 
Eisenstein, znakomity radziecki reżyser fil­
mowy: 

Dnia 12 lutego b. r. zginął tragiczną śmiercią 

Gwałtowne wa.lkl toczą się w Macedonii środ­
kowej, na Krecie, w Tessa.Iii i na Peloponezie. 

tow. GERSZON-DUA-BOG_Ełł 
....................... „„„ ......... „ ... „„ ........ --:~------------------~ 

DZI~ PREMIERA! ff'LÓ"NIARZ 
Początek seansów: 

W dni powszedni• 15, 17, 19, 21 
W niedz. i święta 13, 15, 17 ,_ 19, 21 

SONIA HENIE 1 TYRONE POWER 
w filmie muzycznym produkcji amerykańskiej 

z PÓŁNOCY długoletni działacz rewolucyjnego ruchu robotniczego w Polsce, uczestnik walk 
w Hiszpanii, organizator kompanii im. Botwina. 

Własność: M.P.E.A. 
DZIEWCZĘ 

Cześć Jego pamięci! 

Osioł, który prze.z te <llliu1gie lata ;poz· 
nał wsip·a1niafo cha·ralk<ter swego pa„1a. 11 '.e 
cz;e1kają·c roz:kazów, saim s.lde.rowalł si~ w 
stroinę sad'zawki-. 

- Co się sta1ł-0? Kogo z.aibi'li? KogQ o· 
kra.dni? - k-rziy'lmął Chodża Na.s.redin, 
ki·e•rują-c osła wpros•t na najwię.kszie s.ki.:­
pisko.. - liedie ! roiz.s.tąipcie się, drogi)'! 
Drngę! 

Ody tp·rze•darł się wre.s:zide p·rz.ez tł'uim. 
i p.o·die·chal do skraiiu d1u1ż,ej oikrytej zót· 
tą pleś-nią sadzawki, u~rzruł na1dzwy1;zaj­
ny obraz. 

W o<lkglości trzech kl'oków od brzegu 
to'l1.ął człowiek; wypływa1ł i mów po1g:-ą­
żat sręi w wod·zie, a na tPOwiertcllni Ulka· 
zywały Si~ durże pęcherze. 

W:z.d·ł·irż s'kradu Siaidtzaw:ki biegało mnó­
stwo l1uidzi. Wydąg·a~I ręce do ·f1oiną•ce1go, 
stara-li S>fę uchwy•cić go za pfa.sz.cz., lecz 
be1z.s'kwtoec©nie. choć dzieh:\ca iich -0d1]e­
gl'O'ŚĆ WYlflO'Siła naijwyżed :pół łokci.a. 

FRAKCJA PPR WKŻ W ŁODZI 
Wytwórnia: 20th Cenlury Fox 

Eksploatacja: P. P. ,,Fllm Polski" 
1120-K 

Muzyka: IRVING BERLIN 
Reżyser: SIDNEY LANFIELD 
Film po zejściu z ekranu kina „WJ,OKNIARZ" 
będzie wyświetlany w kinie „ROBOTNIK" 

· 191 kaij tu -. powiedz.iał d·o osła, - a ja po· I Ale j1wż si~ .spóź.nilłei~ - krzyoze~i. rz; 
d·e.j.dę 'b<lilżej. tłumu. - On Jl!Z w1.ę-ceiJ nie wy1pły.n1•e ! 

1 Tym razem ronący p01grążył . si~ ~;ę- Czy wy myślicie, że du.chy wodine 
boko i nie zliawiił si~ taik <l!ługo, że :1ie>kr6 tak prędko v-rzdmą <l-0 siebie mulłę 1ulb 
rzy na hrze,gu zaozęH się modllić o '">J>(}k0j 
je-go duiszy. Ale na0&4le mów W'YIP'h"i1a,l: 

- Dawau! Dawaj! - kirzyioz.e1lii !llld1z.i'!', 
w111ciągaijąc do niego reoe, ale tein 'll;:>oj­
rza wszy biatynli oczaimi, nie wyc~ą~r.~ł 
ręiki, a zmów bezsz;um11ie pogrążył się n<i 

- Daj ręikięi! Daj! Da.u! - wołali. <lino. 
ToM<:Y jedna,kże jalkgdyiby i•ch nie S!y- Ach. wy ni·edoQm'Y'Sl1t1ii .-d?.Jiwacy! 

s~ i ttie p<>dawał ręki, a równ011Tii·m1ie Powie.dział Chod.ża Naisr.:tdin. - Czy nie 
pogrą·ż,ał siię w W'Od;ę; i z111ów wyipływał. wi<l'zk:ie po }e•go drogim 'P'łaS'L-c:w. i ;(d­
r r6w1nocze·śnie z. jego wę.dró\\"kami na wa<bnym z:awofo·, że ies1 to mułła ai:ho 
dno i z l>OWroteim, po sa·d1z.aiwice roz·cho· bo1ga•ty wie'lmoita? I czy dotychczas oie 
dz:ilły się leniwe Me i z dohyim ~us"Kiem poz,n.aJli·śde oha•raktem mułły i wiei .1Nźy, 
0id\bi1jały silę) 0 brzeg. i nfo wieci.e, ja1kim sposobem ·n:aJeiiy wy-

- Drli Wille! - ipowie.d!z:iaił Chodża Nn.s- ciągał go z wody? 
redin, o1Jserwufoc. ~ Bairdzo <lzi:wi1e. Ja - Wyciąg.aj 1>rędzej, jeśli wiesz ja.kl 
ka może być teg-o J>•rz~·zy.rna? macn'g-0 - z.awołatli w tł111mi•e. - Ratuó go! Ot'O 
tool\CY nie wycią.ga ręki? Może jest zre· Się rnka:zał. Wyciągaj!. 
cwym nur·ki·eun i jest to gra o jakiś za- - ZaczeJrn}cie! - OO'Powiedzia·ł Cho· 
kłaid, a:Je dqacze·go w taikim raiz.ie ieM '"" dża Nasredi.n. - Nie skończ:yłem jesz­
płas'Z•OZill? ' cze sw-0jeij mOwY· Gd·zie, pytaim was, 
Chodża Nasiredfo zamyś1ił się. Gdy tak s,pot:ka~iście munę -tulb wie1Jirno.żę. aby ko­

roizmyślał, tonący z<lą:żyił zairmrzyić si1ę mu1ś coS.k-0lwiet <lawał? Zapaimię.takie o 
cziteiry razy w wodzie, przy czym e.a i<a ·ż ignlQiranci: mułła i wielmoża nigdy niic 
dYJm razem wciąż dłwżeti vr·Zieibywał na nie dade. on tylk-0 bieirzie! I wyciągać kJ1 
dnie. z wody trze:ba nawkowvi'n sp·osohem, zg.o 

- Bardzo di,iwne - J>Owt,órwł Sho- d1noie z właściwośclaimi iclt chara:ktern 
dża Na..srediQ1 nieco S!pe~zony. - Zaca.oe- Ot'O patm:ie! 

' ' it·lino·i<;? .\i\ ylicie sję,. Il . ..:hy wo·dne P• · 
; 1araią się w.szellkimi sposobami Pozb~ ~ 
;;ie go. 

'D. c. n.) 
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edność robotnicza w Rumunii 
W arty ku.le zamieszczonym w organie central '[ Kiedy po uchwale KC KP i PSD stwierdza. 

~ym KPR, SCANTEIA sekretarz generalny Gdy w Ero.pie zachodni-ej grasujący be-i; z systemem iJnperlalistyc.znym, jedność ro· jącej, że doj rzały przesłanki dla utworze· 
partu lo\•. Georghiu Dei. po stwierdzeniu, że karnie komiwojażerowie lmperiaJ.'Wlu ame· b<ńnkz.a czyni szybkie postępy. Zna.komi- nia jednolitej partii robotniczej, zebrał się 
r~aliza.cj a jednośc i orgar>1crnej partii pro\Pta - . ryk;;ń "Kil!go n.rai:uJ·„ qorą-''OW"' _ pr..v kongres SPD w październiku 1941' r. prawicowi 
natu 3es t w Rumu · ł · 1· · · .- .., - "'= v ·-1 tym potwierdzeniem teqo jest zjednoczenie . . . n11 owocem s usznej po tv ·. · - przedstawiciele nartii soc.1' alistvcznych zachodu 
k d l t f d d usłużnej pomocy marshallows\clch socja115- · i j 
· 1 J.~ n.o 1 ego. r. on tu .o aje: „Zdaniem naszym i . pairlN komun stycrue i socjaldemokratycz- z gorliwością godną lepsze1· sprawy usiłowali 

t b k łów prawicowych ;.__ nad rozb c em ruchu 
'~" uaJu .1s n1eią o ie tywne i subiektywne 8 .. „_ ~j RumUJ1ii, któ'MN'h zjazd ~..J"""'en'owy przeszkodzić zaaprooowaniu te1· uchwały przez 

ł n' dl 1· · · · robotniczego i .,...,,t<>wej Federacji Zw. • 1- !"'~..-u 
- • ; a Kl a rea 1zac.i1 tej jednosci". h..A 1 · b k I z1·azd. Wbrew temu została ona przeprawa. Zaw. - w kTajach EuT<ipy, Móre zerwały od"""-zie s ę w kGncu m, w Bu areszc e. 
~~lotnie . \ V c~wili obecnej pęd do jedno. dzona. Co więcej. Nazajul•z po kongresie ogło 

. - s:„ O'] arną ł. m etyl ko masv roh:i tnicze. lecz szona została platfotma polityczna jednolitej 
rown1.: szerokie rzesze pracu;ący (h mi t i scu nie udaje się rozbić jednolitego frontu. kiem wspólnie przeprowadzonej walki z ma- partii uchwalona przez wspólne posiedzenie 
ws1. W połowie stycznia o<lbyło się zjednocze- Został on wykluczony z partii w marcu 1946 newra:m4 antydemokratycznymi i anty komu- centralnych komiteLÓw KPR i PSD. Podkreśla 
i:ie ru".1-uńskiego ZVlM z organizaCJą młodzie- r. jeszcze zanim później - na pro~esie Maniu nistycznymi reakcji, które miały od wewnątrz ona, że podstawą ideologiczną nowej partii 
zy soci alde.mokfatycznei, W jak i ś czas potym - ujawniony został tajny układ o współpra· rozsadzić front demok.ratyczny. będzie nauka Marksa, Engelsa, Lenina i Stil-
- połącze·n i e chłop s'.l. i eJ partii Al exanrlrescu cy, który podpisał ze spiskowcami reakcyj- Gdy w toku wyborow do rad załogowych u- lina. 
s Frontem Or.'"zy prem. Groza. JPdn ocześnie nymi. . . jawniła się wśród części towarzys7.y socjalis p rzeciwko pokutnjącym gdzie niegdzie 
rea}lzowane j r st zjed.nc,·: en ie wszystk ich de· K ~nsc l: dacja front'.1 robotr_i iczego . oparła tow tendencja d.o. forso~ania wyboró:W pary te- koncepcjom „mechanicznego łączenia i za 
mo"r~.tyczny.ch crgan !zaqi kobiec ych. . s ię rntem ~- wspołdz1ałamu partii w kwe- tow'\'.~h.' '."ystąp1J'. prze~1w te:n1~ 7.arowno ko-1 cierania oblicza ideoi.:igicznego jednolitej par 

Dzl3 Part a Komunistyczna Rumunii, która . ~tl~ch ~asadmczych, ~a konf_rontowan1u ich, m~~1sc1. Jak i w1ększosć s~CJ~l1stow .Wycho. tii wystąpił zdecydo wanie ostatnio organ 
oderrrala. do2 cv dui· acą ro·ę odrod , I l1rn1 pohtyc.znych w to.rn wspołpracy zarówno I dz.11! 0111 ze słusznego załozema, ze )ednol!ty PSD LIBERTATEA' K t k . ł " . . • w zen.u kl. . n . k . . ·~ t . f t t t . t . . d . . ,, . ry y uie on zw aszcza 

kraju pos.ada pr zc: ~zlo 800 tys. członków. w tvm . . ' ' r ~wmc va, J~ . 1 o!gamza~Ja w er~me. ron .pary e owy 1es przeiawe.m Je nosc1 for· próby przemycania oportunizmu w zaaadnie. 
połowę ch!c.;->ÓW. Zna c:;.nie rozbudowała swe \~ społpraca ta nieogran 1~.:ała się do zaw1e~a- m~lne). dowodzi braku za~tf~Illa do ma~, goc niach ideologicznych i piętnuj e podszepty 
wp.lywy partia socjalistyczna. Zjednoczone I nlii_ b'.ok.u w'\'.bor~zego: ale do.t7czyła wspol· 1 d~.1 zw~aszcza w. rnb~tmk_o~ hez~arty,i nych. obcych agentur, które przedstawić usiłowały 
zv:iązki. ;.awC'd owe obejmuj ą przytłaczającą ~ej H~: ownrczei '.olt 1ednol\cego frontu w Robotmcy pragnęli .V:Y~1erac 1 wybierali n~J- połączen i e jako przymus i chwilową kapitu· 
większo~c rohni.J?i~ów przemysłu i robotników : kampa~n wyborcze] frontu . demokratyczneg?. leps.zych. pr~edstaw1e1eh, · bez względu na ich "lację, Usiłowan i a by traktować połączenie ja. 
rolnych, UP<;rl n.kow i pracowników przemy. Konsohdacia frontu robotmczego była wym- prz1naleznosć partyjną. ko odgórne i mechaniczne spotkały się z e-

słowych. St:kce;;y swe zawdzięczają partie ro- nergicznym sprzeciwem kierownictwa SPD. Na 
bot:nicze . jednolitemu frontowi, który zawarty p ł ł • k ł t • d • pierwszy plan wysunęło ono kwestię zasad i 
w osta'.mm etapie wajny - jeszcze przed wy. rzemys we n1any wy ona w s yczn1u swe za anie w pierwszym rzedzie rewolucyjną, kosekwent 
zwolemem kraju - stal się siłą kierowniczą ną linię marksistowską. 

Fr?ntu Na: : r owo-Demokratycznego o ra~ dźwi a~o tys. IRłf. tkan·n i setki fJS. kn. przędzy ponad plan „Jako kryterium w realizowaniu Jedno. 
gmą przem!a n demokratycznych przezen prze- ' 6 ści parf1 robotnicrych uznało kierownic· 
prowadzonych. . . . , . two uzbrojenie p11rtii w takty·kę l ideolo-

w artyk'.l le . poswięcony.~ sprawie jednosn Przemy&l wełniany roZ>poCTąt ·ro'k pro- W miesiącu lu•tym sfo•i przemysł we!- gię, które uczyniłyby Ją zdolną do odegra 
robotnicze] w R~i;iiun11 członek CK KPR d<Ukcyjny 1948 pod dobrY'lI!~ ausp!cjami. •niainy pod ZiIJakiem zdecydowanej walki nia w obec:r>:ych wanm·kach bistorycznyrh 

.tow. Anna Pauker pisze: Mies'iąc styczeń przvniQ.s.ł mu wyko.nonie 0 lepszą jakość produlwwa•nych towarów. rol: bud1>wniczego soołeczeństwa socjali-
„Fro~t jedno!ity nie. b~l oczywiśde id_vl planu z nadwyżką we w~zyostkkh ważniej· Od 1 lute9-0 nadsyła<ją farbry>k.i oibok rapo-r- stycznego". • · 

łą, po-mew.i.i nie uwa7,a!il';II!y g<> 7il W•J>oł- szvch dnia.ldch produkcji. NajJep!ej s.pi- tów, mówiących o 'ilo~ci prod'!l1kowaonH:h 
pracę „samą w sobie" ten: Z<I jP.<lność o- sdły s i ę :przędzalnia creoS<!JT!Jkowe, które to'wa·rów, róWlll,iei codzriel!lne .roarporty ,,ja· G 
pa<rtą na wspólnych z.asarład1. NltU:ylko w wyloo1nały pla:n w 113,4 proc., pro.duikui· ąc kościOJWe". W ·raipo~tarch ty•oh dyreokcje ndnym uwagi jest ustęp artykułu wystę. 

f puj ący przeciw próbom poszczególnych to 
PSD lecz w KP występowała niera-z szkod- p01!1a•d 600 tv.sięcy kg ,prz ędzy. P.rzędza.lnie abry•k meldują o odsetku towa1rów pierw- 1 warzyszy socjaldemokratów „przypodobania 
Ilwa tendencja poświ-ęcania zasad, poml. zgr.z·ebne daly p0J1a·d pla•n 220 tyslięcy kg srego gatunku, drugie-go gatunku i bra.ku. '§ ! się" zachodnim socjalis'.om prawicowym, czy 
jan\a milc-zeniem błędów polo, by nie przędzy, co 01.lllacza µrzekrooczoenie planu W przemyśle wełruiarnym sta,nęło o bee· §I też uzyskania „przyzwolenie:" Blumów i Bevi· 
psuć stosunków", ' 112 2 ""k 1 · <l k ' · w , proc. t ' a me wyi]:>ro u ow.a~y nie na p<>rządik:u dviemnym zagadnienie z.a- § nów na połączenie. Odgradza się on zdecydo-

3.660.000 metrów, przetkraczająo:: pla:n poznania WSQ:ystkich pracowników i .robot- : · wanie od szukania wspólneqo ięzvka z marshal 

Dotyczyło to w pierwszym rzędzie krvt- o 320.000 m i wvkonując g-0 w 109,6 proc. ników n.ie tylko ze w&kaź.nikami ilokio- ; !owskimi socjalistami, wodzirejami konferen-
tycznego zakrętu w historii PSD, qdv wv· Równ;eż wy'koiicza•l•nie wypełniły pl.aJJ. · „ · r t A t " O 

s tąpiła w niej· inspirowana przez prawico- wymi ale i ze WlSik·ażnfil<:ami j.akośd pro- ~ CJI SOC] a is yczneJ w n werp11. to co pisze: 
. ~ w 109,5 proc. • 

•
•„vch socjalistów Zachodu dvwers ja Petrescu. dukcji. § "Nie jes{ sprawą, prawdz'.wych soc:jalL 

zbita przez demokrację pr-0hitleTOwska re- Najwyi;szy odsetek przekroczenia plalilu Pi.erwsre dni luteg-0 rpr7:Y111iosły pewne § stów szukać uznani.a prawicowych socja• 
a k: r1'a rumuńska , która po kl„sce Hitlera nrze- wy;kaza,ly: PZPW Nr 32 w Ozo.rkowie, § listów potym, gdy przyjęli oni plan 

" ,. PZPW Nr 14 w Bie-lsku i PZPW Nr 18 O!Siągni-ęcia, dające &ię na-wet ująć w foT· - M h Il . . 
S'ła na służbę imperializmu anglosaskiego, O"·et~k t~waro· w : i ars a a, po kooferencjl w Antwerpii na 

W Zielone1· Górze mie cyfrowej. """ ~· ~ P'ierw- 1 · 
chciała w PSD uwić sobie gniazdo, by w or,ar· · · · ~ której zwyc ęzyła poi tyka zdrady klaso-
clu o nią spróbować odegrać się. Podobnie • Spośród oprzędz.a:lń cz.eea.n.k.owych (fa· ~zej }a.kości wzrasta nieomal z dnia na § wej oraz przed spotkaniem londyiisklm, 
jak w Polsce dywersja WRN - miała anty- ~ brylk je<inowy<lziafowych) wy!fóiniły S'ię: dzień. Obok nadzoru techniczonego sta.nę· § które ma proklamować walkę z komuniz-
jednolilofrontowa grupa Petrescu stać się I§ PZPW Nr 8 w Częstochowie, PZPW Nr 5 ły do wa.lk1 o jako5ć na.js7leI1Sze maosy ro- § mem. Wręcz przeciwnie. Im gorliwiej par• 
ristatnią karlą imperializmu, gdy inne pseudo- ~ w Ło<lz.i i PZPW Nr 22 w Starbłowkach. bo•tnicze. To daje gwa•ra'llcję sukc€5ów. ~ ~ie so.cj;;iidemokra-ty<:zn~ b[1ące na służbie 
dP..mokratyczne manewry zawiodły. Ale Petre„ ,·„,,,,,,,,,,,,,.,.,,,,,,.,.,,,,

111
,,,,,,,,,,,,,,,,,,,,

1
,,,, 1,,,,, 1,,,,, ,,,,,,,,.,,,,,. ,,,,,,„,,,," 1,,,,,,., 1,,,,1 , 1111,, 11 , 1,,,,.,1 , 1, 1 ,,, 1,, 1,, 1,,,,,,, 111,,,,, 1,,,,,,,,, 111,, 1,, 1,: mperi.a.11zmu amerykansk ego występ11jł\-

1111111111111111111111'111.1111111M1J 111111Mn11Hl1 •1111nu1 •1.11111n11o111111n„1·1·111 11111111·.11·1.n1·1.:i-111·1.1„11nVl ·HI11H1 ·1111111'1 ·1•111111H 11H'l11 przeciwko nam tym lepszy stanowi to do­

zlachetniejszy syn wolności 
rocznice urodzin Tadeusza Ko5ciu!izki . li' 

Nazwisko Tadeusza Kościuszki wymiema•1e 
j est często 1v ostatni ch czasach. Trudno się 
temu dziwić, bo był to jeden z najpierwszych 
demokratów polskich. 

Tadeirnz Kościuszko żyl w czasach, gdy "'·nl­
ka o odbudowę i obronę niepodległości była 

naczelnym zadaniem narodu, gdy droga ta wVi· 
dla tylko przez przeobrażenia spohczne i we­
wnę trzne reformy. N ie wielu ówczesnych ro­
?Umiało tę sprawę. Szlachta, pławiąc się w złud­
nym słońcu złote j wolności, obojętnie patrzy/Q 
na staczojqcq się w kajdany zaborów Ojczyz­
n<>. Lud cierpiał poddaństwo i pańszczyznę. 

Zbl: iały się rozbiory. 

W tym to okresie wyrósł wysoko ponad in­
nych człowiek postępu, patriota i bohater. k!ó­
ry raz na znwsze powin.zal z sobą ściśle dwa 
pojęcia: walkę o niepodległość i walkę a pcz'!· 
budowę wewnętrzną Ojczyzny. 

Kościuszko nie był przypadkowy m demo. 
krr.lq. Tkwiły w nim głęboko ideały postępu 
i gdziekolwiek się znalazł, wytrwale walczył 
o ich realizację. Wolność ludu i so jusz z mię­
dzynarodowym poslępem. zerwanie z czynni­
kami wslecznvmi - tn były has/n W ie lk '"qo 
Polaka i żołnierza. Hasła , które po dzi.5 
dzleń Tt'i e straciły swej wymowy i oktu'Ilności . 

Niestrudzony bojownik wolności w'llczył 
wszędz.ie, gdzie w "jej imię przelewano krew. 

Insurekcja Kościuszkowska ·zakończyła sit: 
klęskq - ale tylko klęskq mililarną. Myśl 
rzucona przez Naczelnika w sukmanie iaczęła 
kiełkować. 

1 choć Uniwersał Połaniecki nie obalał w zu­
pełności pańszozyzny, choć droga do wolności 
ludu była jeszcze bard:io daleka - padł·pierw­
szy posiew postępu J wyzwolenia.., 

12 lutego minęły 202 lata od urodzi-n Ta­
deusza Kościu~zkl. Nie wolno o (ej dacie z:i-

pomnieć. Zarówno z czynów. jak i ze s:ów 
Wielkiego Demokraty ciqgle przemawia ta '~­
ma myśl, ta sama prawda. Obóz demokroc;1 
ludowej nawiązuje do wzniosłych trndycji tych 
wszystkich myślicieli I działaczy, którzy jako 
cel swego życia stawiali tylko dobro ca/<?go 
narodu. 

Demokracja ludowa kontynuuje wdan111, 
podjęte przez jej Wielkiego poprzednika i dh­
tego Jego Imię n.ie . może pó.jść w niepam i <> ę ć. 

Ostatnie dni Hitlera 
(ciąg dalsz)]) 

Do gabinetu wchodzi generał Burgdorf. 
Słysząc ostatnie słowa Hitlera, proponuje aby 
wojska do ataku prowadził generał SS Stei. 

, ner. I tu nagle następuje wybuch wściekłości 
1 ze str1>ny Hltłera. Krzywi mu się twarz w o· 

kropl).ym grymasie, ściska pięści i wrzeszczy, 
, jak opętany: 

Nie cierpię nudnych i głupich pyszal· 
ków! Nie znoszę nif'ziecydowanych i chwiej­
nych esesowców! Nie życzę sobie, aby tym 
atakiem dowodził taki idiota, jak Steiner! 

Na marginesie trzeba zaznaczyć, ,ż do nie· 
dawna ieszcze Steiner cieszył się w zupełno­
ści wzgledam.i Hitlera, Dowodził przecież kor 
pusem SS w Kurlandii ... 

Burgdorf jest zmieszany. Hitler ciężko od· 
dycha i robi gest. oznaczający że możemy 
opuścić qabinet. Narada została zakończona. 
Rozchodzimy się w milczeniu. 

XI 
W tym samym dniu mniej więcej około po 

ludnia nadeszły wieści, iż Rosj~nie prawa· 
dzą niezwykle silne natarcie od strony połu· 
dniowej Równocześnie otrzymaliśmy wiado· 
mość. iż Jo\nisko Tempelhof zostało zbombar· 
dowane 1 leży w gruzach. 

Pozostała więc jedyna jeszcze rnożliwość 
zaopatrzPnia miasta drogą powle~rzną. Tą 
możliwością było lotnisko Gatow. Ale już o 
godzinie 17-ej dowiadujemy się. ie Gatow 
również znajduje się pod wzmożonym obstrza 
lem 

Wiadomoki zaczęły się sypać, jak z rogu 
obfitości Siine oddziały rosyiskie posunęły 
sie naprzód w okolicacp lasku . położoneqQ w 
północnym rejonie Debritz. Na szosie Berlin 
- Nanen ukazały się trzy czołgi radzieckie 
„T - 34'' I rozpoczęły· ostrzeliwanie. Była to 
wiadomość szczególnie przykra, gdyż właśnie 

ta szo.sa stanowiła najdogodniejszy punkt dla 
ataku na zachód, 

CENTRUM BERLINA POD OB~TRZAł.EM 
Na rozkaz dowództwa rozpoczęto pracę nad 

utworzeniem prowizoryczneqo lotniska na pia 
cu w okolicach kolumny Zwycięstwa. Jedno­
cześnie rozszerzono magistralę „Wschód 
Zached". A tymczasem centrum stolicy było 
coraz intensywniej bombardowane. Ogień 
wzmógł się zwłaszcza wieczorem. Poprzednie 
bombardowanie było znacznie slabsze. Praw· 
dopodobnie prowadziła je jedna tylko batalia. 
Natomiast w godzinach wieczornych Rosjanie 
poddągnęli nowe dz~ła i ostrze li wanie przy 
brało gwałtowne formy. 

Obstrzał stał się szczególnie mocny naza­
jutrz, tzn. w dniu 25-go kwietnia. Już o świ­
cie. dokładnie o 5,30 rano bombardowanie 
osiągnęło swój punkt kulminac?jny. Można 
śmiało powiedzieć, iż Lentrum Berlina jeszcze 
dotychczas nie przeżywało ch·NiJ tak okrop­
nych. Po tym ogień meco osłabł. Poranne wia 
domości, otrzyman.e przez nas, nie wniosły 
nic nowego do sytuacj~. Sprawozdanie musie­
liśmy złożyć dopiero o godz. 10.30 rano. O 
tej też porze stanęliśmy na progu poczekalni 
Hitlera. Znaleźliśmy tam Borm1ma i referenta 
pras-0wego Lore11tza, przybyłych przed nami 
do fuehrera M'.usiP.liśmy tro:hę poczekać, nim 

. Hitler zaprosił nas do pokoju dla narad. 
Jak zwykle pierwszy miał refP.rować Krebs, 

ale tym razem uprzedził go Lorentz, który 
odrazu po wejś„·iu do gabinetu poprosił o głos , 

JESZCZE SIĘ ŁUDZĄ 
Wiadomości podane przez Lorentza nie 

brzmiały zbyt sensacyjnie. Do je;io obowiąz· 
ków należał również oodsluch radiowy. Otóż 
ran0 usłyszał on wiadomość . podawaną pnez 
stację neutralną o tym, że wojska amerykań­
skie i rosyjskie spotkały się w okolicach rze 

WÓ<I, że kroczymy po słusznej drodze". 

\V zakończeniu artykułu czytamy: 

„Obiektywne warunki polityczne dawno 
już wymagają jednośct działania klasy ro· 
botnczej. To co czynimy służyć winno za 
}>rzykład rlla inny<:h krajów, których sy• 
tuacja jest w ogólnych zarysach podobna 
do naszej, Dofyozy t0 w pierwszym nę­
dz.ie partii sa<:jalistycmych krajów demo• 
kracji ludowej... Je<"lnotita Partia Robotni· 
cza R11D111n tf powstaje z głębokiego nurtu 
ruchu ma5 robotnlczych jako C1.!lłowy 
oddział armii pracowników fizycznych 1 
umysłowych miast i wsi". 

ALEKSANDER ZATORSKI 

ki Mulde w Niemczech Centralnych. W trak­
cie tego spotkania doszło między dowództwa 
mi obu stron do n1e10acznych rozbleżnośct co 
do tego, kto i jakie rejony ma zająć. Rosjanie 
jakoby powoływali się na warunki porozumie 
nia I oskarżali Amerykanów o to, źe oni nie 
trzymają się ściśle tych warunków. Ten dro­
bny incydent nie pociągnął za sobą dalszych 
konsekwencji i wszystko zostało załatwione 
w sposób pokojowy bez żadnych większych 
kcmplikacji. 

Jednak efekt, iaki wywołało to opowiada­
nie Lorentza, był olbrzymi. Hitler mornental· 
nie ocknął się z apatii i podniósł z m1e1sca, 
jakgdyby rażony prądem elektry(;znym_ Oczy 
zabłysły mu nagle dawnym ogniem. Grzmot· 
nął pięścią w stół i głośno zawołał podnieco. 
nm głosem: 

- Patrzcie, czyt nie mam racii? Otót mamy 
nowy, realny, wspaniały dowód tego, źe nie· 
porozumien ia w obozie naszych wrogów wi· 
szą w powietrzu. A od nieporozumień do roz­
kładu ich sił zbrojnych - tylko jeden krok 

Czyż mogę i mam prawo myśleć o zawardu 
haniebnego pokoju w takiej właśnie chwili? 
Czyż nie byłbym w tym wypadku zbrodnia­
rzem wobec narodu niemieckiego i historii? 
Dziś zawartoby pokÓJ, a jutro wybuchłyby 
zbro jne zamieszki wśród naszych wrogów . •. 
Czy rozumiecie. co to oznacza dla nas, dla 
naszej przyszłości? Przecież, mam nadzieję, 
zdajecie sobie 'l tego sprawę, iż lada god~ina 
może wybuchnąć wojna między Anglią a bol­
szewikami. Wojna o podział Nie:niec? Toż I.o 
nasze zwycięstwo! 

NIEMIECKIE RACHUBY 

Patet yczne słowa Hitlera przyszły mi nn na 
mięć raz jeszcze znacznie później, gdy zetkn::i· 
łem się przypadkowo z jednym z naszych ofi 
cerów, który brał udział w rokowaniach o cał 
kowltą kapitulację Niemiec, Rokowania te od 
bywały się . jak wiadomo, w Reims 6·maja 
1945 roku. Oficer ten -0powiedział mi następu­
jącą historię: 

{D. c. n.)' 
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Chlubna . przeszłość drogowskazem dla p„zyszłośćł 3 mitiardy 890 milionów zł . 

R. 
ławeslycje SJ6łdz:etczoścl w 1948 r. 

ako' w nie s-zcz•dz1· dz1s· trudu i wysiłków ~pó:::~;:e&1:!yac:a&~cJ;:a 3w ~::~: . 'f f 890 milionów złotych. Ro:z.ibudowie ulegnie zai-

L d h ' h ,, równo dzi1al produkcj,i, jak i ur.uidren:ia, łoo-
U z Ie uty ,,cz~ st o c o 'W a IDec1m.e dla ooprawniiiemia obrotu towarowego. 

Na naczelne miej6Ce w dziedziin.ie produkcjli., 
(Od specjalneąo wqslanniho „Glo-.u B.obotniczeqo„J pma właściwym . regospodairo'W131niem !'esztó-

w sercu owianego ntmbem rew01lucyjnyclJ Sami robotnicy podkreślają w. ro=owach duk~yjny na '!'Ok 1948 wykana:ny będzie już w-ek, wysuwa 6ię zadarntle xwiększe.Il'ia wytwór-
tr.adycj~ ~zęsitpchowSJkiego proletari'aitu - Ra- realne znaczenie wspól?Dwodnictwa w 'llatkre· w pierws-iych dma.cll łistoµada br. To przy- ozości artykułów spożywczych pierwsze] po­
k.owa., z.n.a.jduJe ;s:ię ZThi!IOO huta. Obo!k „Cz~o- sie WJ)T0'9tu prodtd«:ji , a wskutek tego i pod· pYs'OCZenie, kitór.e j.uż przybrał-O k'S'Z.ł.alłty !t<Jll1- trzel1y. Dlatego tei powaŻllle 6UllI1Y mwesty­
cliow.izain.ki" i „Unión-Textilu" huta „Częs-todho- n.ie...ien.La za.robków. Sta.ray hutnicy, towainy- kretin.ej rezolucji, wyniesi.-o.nej n.a wspólnym cyj:ne przeznaczono na 1-0zbudowę mły<11ów, 
w.a" j€St jednym z najpoważniejszych ośrodków s.z.e Mai=a•łek i Sołty&alk., opo1wiadają o 5zcze- zebTa.niu PPR i PPS - to n.ajlep&"Ly dre»wód · karń i zakładów pr:relwórczych owocowo· 
Pl'Zemys/o.wych na tePenie miasta. gólacih współzawodnictwa między hutą „Czę- realizacji haseł je~nolitego frontu obu pairtii .a:ywnych. 

p,rneisrz.1~ 2900 mbotnrików jest Mtrud:nio- stochowa" a hutą „FJori{[ll", ik1tóre rozpoczęło wbatnk~ na terel'llie huty. . Inwes.tycje przew1dtzńame w zaikłaida.ch pro· 
nyc.h w romych oddzi<atacll huty. Znaczny od- się I !ut.ego br. i ma na razie trwać pr1le-z Na odoi'.™<u_ wewnę~ego tyci.a. panty~ dnlocyjnyicb „Spo<łem" sięgają cyfa:y poinad 250 
se.tek tych robolm.iików - ro weteram pracy, kwillrtalł . Jedoooeześnie 1o'Z'Wlija stię ws:pólz:a· go ~dbywaią s:ię regwiil!l'me .narady i zel:lr~1a miłio.nów z,l>oitycli. Spó!drielnda „Sa.mopomoc 
k-tórzy jud: ponad 30 la:t praC111ją na ter~ wo<lnictwo między walcownig „Ostrowca" w~po1.J?1e z. ~PS. Na zebrania.eh ~.ą Ot!I?it"':"tane Chłoips:ka" -za.i.nwesituje 772 nriloJ11y tio~yoh. 
„Częstochowy" . Gdy się rozmawia 7ie 6 tary- a „Częstochową". Na terenie samej 1luty trwa głown:e b.1e-z~e &pre~ produkqt .or:a-z bytu. Sumy te z06tam.ą rużyte nia rozbudoiwę prze· 
mi butniJcamf, te>warzy&za.mi Łagodzińskim, Ja· wspóhawodnictyro między pierwszą a drngq Wyda)e &ę_ Jednak, z.e 10lk.~1'r:1:y. Komi•tet PPR mystu minego {głównie młynów i praetwór­
blońSikitn i MaTS?..ałkiiem - .pmnaje Sll·ę szcz,e- zmianą, między jednym oddr.iałem a drugim. P?W".men ~ększy n.a~ po1o~yc. na kmtałce· s-twa ogrodniczo • roLnego) li Mgoispodarowa-­
gółowo nie tyilk-0 hietol'lię huty, afe wsri:)'IS'lllcie KomH,et fa.bryomy PPR irtwier&a., że cie- ™? .iid~-Odogiame czlo.rukow par~1. Dó tego obo- nie re;;mówek. w d74ale obrotu towarowego 
obecne fej l>LaJSOki i cienie. Qi sta.rzy mbot- wąt<phwiie Zillpał ptacy, }aikd W'LI105'Zą Wśród w1ą:zmJą I chl~bna przeszlośc rewol~~yjnego plan inwestycyjny spółdzielcwści przewii<luje 
mcy, óp<)Wiada.jąc o sWOlicb trosiluoch, mtere- pracowndków huity cz.łommvie PPR i bratniej Rakowa i ambitne plany na pl'Z'fszfosc. rozbudowę sklepów i Domów Towarowych 
sują el-ę mo.an.o młodym narybkiem .roib&tn.i- PPS pozwada śmiało pnypuszoa~, iż plan pro- Pow. . orez magazyn.ów i skłatlów. PoW\Stanie: 223 
czym. „Bez należycie wyszkolone! mlod:zteży &klepy bI'<ll!li-Owe, 40 &klepów tzw. „miesza. 

c~~~a~d~:,ir:z~~zf::~ukcj:~~~tpi:'ut ~prawa b1·1eto' w do· k1·n uregulowana I. ~:~&::::ic:;~YSi1ą.:: :~~. 
mcy 71 11a<lowo.le.ruiem :podkreśilajci, iż w tym ..J ~ó!d2ielaz:ych Dmn6w Towarowycll oo<Stała 
roitu m'Cl być iroo:poczęta na tere.nie huty bu- prreZnaczOIIla kwota 240 mioliol!lów tlotycli. 

dowa Gimnazjum I Liceum Mechanlcmego. Od 1 b , "I d ł w pl.ain.ie inwestycyjnym eipółd7Jielczośd 
Plan u ubieg.ły !'iO!k :z.ootał p.rne-z hu.tę pwe-- -go marca fa „ PfZYWf0C80 e a wnego SJS emu pniewidziaJO<> polil.<tdto powiatine 5umy na ~ 

kll'o.cz<liny w 116 ·PJ'ocenitach. Jest to swego ro- Spra.w.a oeta.bniej refornny. w~aiw'1llI!Ja ud.qo- powarżne ustei:&i pny reailimcji, 4. więc p& .kup m.aszY'Il drukairWcll i irntro.!igatorSkkh dl.a 
d-naj<U rekor<lem. „Częstochowa" znajduje się . , . . ,.. b ....;.. · d · łd · -•- · dawnio:·-i. SpecJ·e.lne kw,,..,, 
dziś na jednym z czołowyoh miej<llC w baju. w~ b1letow ~I!JOwych, oma'W:aJIJ.a byfta na pierwsu: iiJPar.at ... llllowy 2'l yit •pv:lmO ootaa"· ~_,!1=.no wy n.a 00~; domu „Slo.wa p~. 

Są d trudnoścl, o podtonanfa.1 !których OlpO· w1eilu konaerenlCJaoh. Ostatt€ICZil!le uregulow.ar cza.ł Jru;pony, lkitóire w terminie nie mogły być. ,,...--
wia.daj.ą sf:l!ll'2y i młodzi irobotni,.,,., A więc _ ło ją Jposiedzenie, któxe odbyło s:ię dnia. 11-go roziproiwa.dtromer po órugJe - i.Jość k.u.pOl!l.óW skiieqo" w Watrl&zawie. 

~, była za maiła w stosunku d1l li-Lości widzów. --
wiekliluoitAe przeistiawiarue produkcji, generail- bm. w War5Zdwie prrzy W1ijpó1udzliale pn;ewOO.- Komiisja Cerntrama Związków Zaw<>dowy<:ih po- ł ł I 
ny .retn.o111t umąd-z.eń, z'de'WlaJStowa:nych p<rae!Z ruiczą-oego KCZZ, tow. Witaszews'kiego, &elkire- dejmi~ je.dnaik próby tego Satlll.i!90 6<p060bu Przemys we n anv. 
okupill!llta, W·fleS1JC!ie kłop~ty Z gatunikiem--meta- tdl"l.ld Komis.il Celllltrial:nej <Xran: Oib. Hoob:berga, roziprO<Wa®amiia biletów w innyoh miMtaoeb., J ' • t 
llL Kbp-Ołty powarź.ne ze względu na zły złom. d)"l"efkto.ra ~a.cyjlnego Filmu Po.is.kiego. natomiast na terenie Łodzi przywrócony zost.a· W8 CZJ 0 p 8fWSZ8ftS WO 
Sami robo·bnicy ooerni-?-ją rok 1?17 ja.k<O rok bo- Polfli,ew&ż spraiwa biletów dla Łodzi ma ogrom- nie dawny system, tzn. wydawanie ś'f'ecjal- Wśród tkaczy pJ!actłJących na 2 krosnach 
fu 0

. wzro&t produkcji. Czy boJ ten ;rosta!ł <;a~- ne znaczeinii.e, na ik:&nfen!II!cję tę UJd<aJ.i eię prze- nych legitym:aeji ki:nowych I osiemnaś?ie ku- kortowych w PZPW Nr 2 pierwsze miejsca 
k!oW'!d& W'ygranl'.? Drrei~itOli oochni~y, a:ruz. W()dn;ictLący OKZZ tow. Widawski, sekreta.rz po·nów na kwartał. zaJęlł: Mieczysław Malłslewicz (1110 proc.), 
tow •. Tµrskl, &twi•erd:zia., ze proou.kqa hurty tow. NapieraJskl, oraz prz~odniczący Wydzia. Po.za itym ro.zwa'ia!no iplany pow.ięb.zenia Stanisław Mazurek (150,6 proc.) oraz Stefan 
'!' Ciągu. ub. roku w.z~osła 0 . 32,B proc. Me lu Kulturalno • 08wfatowego, tow. Zakrzewski. ilości kupoinów dla świata pracy Pr.?le7: !1'.101!'9a· Andrzejczak (151 9 proc.). ' 

. l':M.~n!e zgadza ~ię z op~ndą s~rycb hu~- Po d~uższej dy&kui;j.i Koamsja Cent!Tama nizowarnie p~amików filmowych dla praC<Uj4- ' •• 
~~~~ ~e wszy&h'k.te braiKJi ~.dafo_si.~ Zwi<µików Zawodowych llllmała, że 06ltJrulID.i·o cycll we 'W"S.Zyst:k:ioh ~ a w miarę mo.ż- W PZPW N~ 38 c:i:ołowe m1eJsca z~obyll: 

· OJ trwa.„ Ta z.godn'OIS~ OIJllillllł &tosorv.•amy sp-06()b ro7lprowad.zlacla biletów ki- ności i w świetlicach. I Ka:łlłmierz Wojtcr.aak (160 proo.), Kaziml~n; 
1 oce:ny -ze &trony k1erCYW?1-c:twa teclm11rC7lłle~o nowych na omacrone dn.4 ( do oz.naic:Z'OIIl.ycll . Syistem oowego roz<lziaru biletów wejd?Ji.e Bromlński (160 proc.), Feliks Milczarek (159 
o:a~ 'M ~trO!lly _&taxyc~, ~swia~<lZIO!rr~.ch coboit: kin, mógłby 111poraądkować s:prawę, gdY'bY nie w życie od 1 marca. Szczep. proc.) I ~farian Mazurkiewicz (152 proc.). 

n.tkow Je&t, .n.1ewąbpl1w1e, ob}awem ·rea•lneJ ------------w--------------------------------, i ~erej wsipóipracy między liontcligencją tech-

n~!!~Y ~ ~~ ~t:,f.Itczv. S~iarzany po cz I a us praw n· ·,a d ... ·1 a I a I n os' c 
:r:::~:~~loi J:::iu h~~~d~os~ulp:'C:o:~~ .6 

~1~~~1~~0z~t0~~=:.„ ~~=~~ Listy doręczane będą szy bciei - skrzynek pocztowych przybądz'e 
huty - na tra-ecim, ~ w o·b.rób<:e 6tali 9U!towej R h i t b • i I I ni iz Ji t · ś · d d tk "O ""' ni · k uc na poczc e wzras a ez porownan a usprawn e a I reorga.n ac pracy na ere- rrue cie o a owo "' , u~~raw Jeszcze o-
- inia d'l1.lgim mieojscu, wyiko'!lllljąc 124 pro<lE!m.t d 

s-bclej, niż personel Urzędu Pocztowego, nie miasta i województwa. respon encję. Jlirzewidziia,nego planu. I jMZcze jeden faik.t, _„ 
popa<rty cyf.rami, a także słowami samych ro- którj' przy podwo·onej pracy liczy tyle osób Po ~rzyłącz:niu d.o Łodzi peryferii "'?'su- W dZiedzinie dostarczania listów l przesy-
botników: od lipca do Limo<pada ub. roiku pro- d JZ tych 

1 
dó ' nęła s1ę komecmosć zwiększenia placowek łek na wieś specjalnie uruchomione zostały 

~J..- co prze wojną. wzg ę w przed pocztowych. Tak1'e bowi·em dzieln1·ce, J'ak pośrednictwa pocztowe. Są to placówki, dukcja huty zwi<;>=-zy<ła się o 9 proce.nt, a za-
robki roboitnilców w tym okresie o 20 procent. Łódzką Dyrekcją Poczt stanęły zagadnienia Stoki Łagiewniki czy Widzew, które znalazły I działające w sołectwie, gminie czy spółdziel­
ntH111111111111m1t11111111111111111111111111111111111111111mm111111111111111111m1111111111111111111m11111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111m się w obrętJie miasta, placówek tych przed niach, do których listonosz wiejski przynosi 

wojną nie miały, a mieszkańcy widywali li- pocztę, na miejscu rozdzielaną. Od wrześnl'a 

W~~~ i ~ r it1 JulrO proces· stonosza naogół raz w tygodniu. w województwie łódzkim uruchomiono 66 
~,łr 01(,AIVOZrl . Miasto podzielone zostało więc na obszary poóednicłw pocztowych, zaś do lipca Dyrek· 

I f I ~ doręczeń i od l. marca na terenie Wielkiej cJa Pocsi w Łodń zamiera obsłużyć cały te-

• prze. mysłowcńw ftt emieckich Łodzi regularnie codziennie dostarczana bę· ren województwa. 
' dzie korespondencja. Dzięki nowo urucho- Zdarzają się jeszcze narzekania na to, że 

W dniu ,fuifnejoS'Zym w Okiręgowym Sądzie Z. w-zqlędu na to, że preedmiot.em pmeślado- mionym 5 wozom nie licząc dodatkowych w listy przychodzą ,z opóźnieniem. Bolączki te, 
Kaimy-ro ro.'ZlpoCZllie 6i~ proces przemysłowców wiań byli robobndcy, jednym z ławników na centrum poczb. już od dwóch tygodni WYble- jak z~pewnia Dyrekcja Poczt również zostA 
niemieckich - illerowllllictwa dy~ekcji L<>hman tym proceme będzie toiw. Wlidaw61ki - p.rze- rana jest ze wszystkich skrzynek ł rasy ną usunięte. Powód ich tkwił w trudnościaP 
We.rke w Pahianicach. Ce·rutraia tych zakła- wodnimący OKZZ. dziennie. Częstotliwość opróżniania skrzynek, załadowania pączty, z racji zlej przelotności 
dów znajdowała s'ię w miejscowości Bielefeld, Proces potirwa Olloo\ło 6 dni których w marcu br. przybędzie w naszym stacji Łódź-Kaliska oraz zdarzających się 
w Niemczeoh, za.5 filia w Pabia.łli<:ach, gd:r.xie jeszcze spóźnień pociągów dalekobieżnych, 
produk01WMbO przyrządy kie.rownfoze ·do azoł- co utrudnia nieraz przeładowanie poczty na 
gów, naiboje do al!'tylerii przeoiwlOlflllC7lE!j, 
przy.rządy nasłuohowe, bezipiecz:niki dltp. pociąg następny, który w międzyczasie zdążył 

p.~ęimy61Lowcy mem:ieccy 01Sika1!7Jem! sci uciec. Wobec tego jednak, że przelotność sta-
o śystematyc.'łną eksterminację z·aitrudniomyioh cjf ma się zwiększyć i wobec obietnicy do-
w zaik:ładach przymusowo wbotników pocrskkh starczenia ·nowych wagonów, usprawni się 

przerz obclążande ich nadmierną pracą, bicie jeszcze bardziej dostarczanie korespondencji. 
J znęcan!e się nad nimi. PolJl,at(),to wydawaJi oo.i W PZPB " Rudzt, Pfl.blanłckłeJ Jących na 16 automatach krosnach naj- Nie wolno nam zapominać również o tym, 
w ręce gestapo robo{niików, biOll'ących ud?Jiał wśród tkaczek pracujących na 8 kros- lepsze rezulaty osiągnęły: Cecylia Ma- że sprężyste działanie mechanizmu pocztowe-
w waJ>0e n.a.rodowośai-01WO • wyzwoleńczej. nach najlepsze wyniki osiągnęły: Ol- kuch (183 proc.), Helena Strzelczyk go zależy w dużej mierze od nu iamych. 
W &ierpnliu 1944 ro.ku prrremysłowcy niemdec- ra Sakowska (1'77 proc.) i Zenobia Sill.- (166 proc.) I Józefa Moiclień (166 proc.), Chcąc aby list doszedł szybko, adresujmy go 
cy wywieźli d-0 Niemiec urtząd.zen:ia faibrycz.ne, wicka (152 proc.), & na ,,s:i:óstkach": Ja- w PZPB Nr 5 w przędzalni (ł stro- wyraźnie i nie zapominajmy podawać nurne-
11 budynki zdewasto·wadi. Oprócz tego wywiie- nina Kłopotek (155,2 proc.) oraz Sta· ny) pierwsze miejsca zajęły: Weronika ru urzędu pocztowego do jakiego należymy. 
łlll do zaildilldów pr.zemysl'u zbrojeniowe-go nislawa Kaczorowska (155 proc.}. . Tn twi k d 
w Niemczech około 300 robotników polskich. Jensiak (170 proc.) I Janina Góralska via to pracę set om lu zi a nam zapewni 
· O~em to: naczel!lly dyrak.tio!t Lohman- W PZPB Nr 1 na „nóstkach"' pierw- (169 proc.), a na 3 stronach: Helena No- punktualność t szybkość w otrzymywaniu 
Werke w P.abiami<lacb - Herald Sudek, ooiaz sze miejsce zdobył: Stefan Pałczyński wa.eka (159 proc.) I Weronika Langner listów i przesyłek. 
cZ'łon1k<0w:ie dY'.rekcj.l ł k.ierow.ni.cy fabryki: (175,7 proc.). Dalsze Dl~ejsoa za.jęły: (189 proc.). ---------------·---

Wolfgang Sternberg, Erich Franz Schreiber, .Józefa Seweryniak (174,6 proc.), Maria w PZPB Nr 6 w przędzalni wyróżni- Wybitni artyści w Łodii 
Walter Thillenhorst, Kurt Kornik, Rudolf Ro· PyżJak (165,6 proc.) oraz A~a Ramus ły się: Anna Zielińska l Kazimiera Ur- b 
11eJ1berg, Edmund Mund, Paul Boeqken I Fritz' (16M proc.). We współzawodnictwie Do roczynne skutki umiastowienia 
Reuter. zespołowym wyprzedził majster Eng.eJ baniak, a w tkalni („szóstki"): Maria f1.lha1monr'i 

Ługowska (lSl,5 proc.), oraz Anna Na-P.roces pr:i:1!m)'llłowców (ljje'!IIJiook.ioh wrou- . ((12'1.4 proc.) Kiblera (110.5 proc.). w 
diiia .ogromne zainteresowanie również i za gra-! orzędzałni uzyskała Broni!lława Swito groda (l58.3 proc.), 
nicq. Dochad-zeai:ie, prz.eprowad'Z()[le p.rzez pro- i nła.k 172,6 proc.) a Maria Dubia 168,5 W PZPB Nr 14 ti.c:i:ka Helena Mro-
k·w-a·turę łód'llką wylkazało, te niczym nie róż- proc. • c:i:ek pracująca na 6 krosnach uzyska-
nJą si~ ond od czołowyoh ~brodin.iairzy wojen· . W PZPB Nr 2 w przędzalni (4 .strony} ła 147.5 proc.). W prz~zalnl czołowe 
nyctt. I wyróżniły się: Stanisława Włodarska miejsca zajęły: Walenty Zentkowska 

Jes1 to pierws-zy pro<:e6 w Polsce, k1óry (142.1 proc.). Genowefa Pawlak (140,5 (178,3 proc.). Helena C horska '\14:+ 
wyka.że zbrotln1e hi1tlerowsko • fas~towiSoc.i·e- proc.) ; Helena l\lakow~~ka n51 g.o r~mu w dziedzi;rtie prteanyslu wobec poJ· proc.), oraz Helena Joachimiak (139,4 „„Y..,, 
&ki~j k!a15y t<J.botmic.zej. proc.), a na 3 stronach: Zofia Gronow- proc.). 

Ro21prawie przewodniczyć będzie sędzia •ka (145.5 ptoc.), Kazimiera Sygulska W PZPB Nr 16 ( 4 strony) pierwsze 
Garu,o. oska:riają p·rotkurator Lewiński i proiku- 143.8 proc.). miejsca zdobyły: Wanda Cytcab (14i:J 
ra.to·r Bronows-H który prowadził dóchodzende. W PZPB Nr 3 w tkalni („czwórki") proc.) oraz Janina Kondras (144,5 

OGŁOSZENIE 
Starostwo Grodzkie Sr.ódrniejsko-Łódz!.tle -

Oddżiał Rudrn Drogowego - podaje do wia· 
domości, że z powodu przebudowy mostu na 
rzei:e Bałutce na ul, Plantowej, rnch kołowy 
l pieszy na tej tr11•łe zostaje zamknięty do 
czasu zakońcrenll' wyżej wymienionych . ro. 
bet, 

Objazd odbywać s1e będzie ulicami: Kwia­
tow~. Rąhieńską, SiPwną 1 odwrotnie 
i f. . rlma 12 lutego Hl4R roku 

11 'J<I. fl 
Starostwo Grodzkie 
~ródm'ej~ko-t.ódzkłe 

wy~unęły się: Janina Osm61sllla (160 proc.), a w PZPB Nr 17 tkl'lezka Zofia 
f>roc.) I Wacł!lwa Skuplflska (153 proc.) Sakowska (14! proc.) i prządka Wlk­
' w przędzalni: Genowefa Szulc (171 toria Wieczorek (168,8 proc.). 
aroc.) I Antonina Słodkiewicz (151 pro- W PZPB Nr 22 wysunęły się: Zofia 
r.ent). Grzęłło, Genowefa Jaska, Anna SZkud· 

We wspólzawodnichvie iespołowym larel( I Janina Kaczmarek. • w PZPB 
wyprzedził Salowy Buchner (121 proc.) w Pabianicach: Leokadia No acka r li Bociana (114 proc.). Jnila Król, Stanisława Bujnowici't .Jó· Vi: ; PZPR N• • ,..,„ '"'"•• ••a.u- ~1a 8 .,.„„. 

~~~~}:-.-~--~--~-----~--~--.-~-..-~--~-~ ...... , 

I 

Filharmonia Łódzka z dniem 1 lutego prze­
jęta została przez miasto, które wyasygnuje 
na jej prowadzenie w ciągu roku bieżącego 
kwotę 12 milionów złotych, co ustabilizuje 
nareszcie jej egzystencję, 

W dniu 1 kwietnia oddany zostanie do 
użytku, doprowadzony do należytego stanu 
i dostosowany do potrzeb sal koncertowych 
nowy lokal Filharmonii. Jeszcze przed kwiet­
niem zaś koncertować .1ędzje w starej sali 
szereg dyrygent.ów i muzyków, jak 1yrygen1 
Bierdiajew i Krakowa, Ormicki z Katowir 
f pianistka Konatkowska z Poznania. Poza 
nimi wystąpią Szpinalski, Umińska, Dubiska 
I Latoszewski w ciągu kwietnia i maja wy-

1 stąpią w Łodzi liczni dyrygenci l pianiści 
francuscy amerykańscy, wło&ey r)raz z państw 
słowiańskich bułgarscy. 

W nowych warunkach Filharmonia Łódzka 
podejmie inicjatywę stałych ~„cert6w popu· 
la.rnych, przeznaczonych dla szerokich mas. 

1 a przed„ wszyskim dla rzeszy rohott!iczych 
I oras u„ządzać będzj1< DMa'hkł muuc.,,n. dl~ 
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G t OS PABIANIC! Str. 5 

Kro~i~a --~abianic I huku i kurzu - rodzą się meble 
„Głos Pabianicki" z wizyta w Fabryce Mebli Biurowych 

I 

komu winszuiemv 
Piątek, 13 lutego 1948 r. 
Dziśt Katarzyny. 

Dyżury aptek 
W dniu 13. II. apteka mgr. Sieczkowskiego, 

ul. Moniul!Zki 38. --
Od-.dnia 7. II. do 14. II. dyżur lekarski pełni 

Dr. Bieńkowski, zam. w Pabianicach .przy ul. 
Ks. P. Skargi 33. · 

Idą<: z1a potężnyrrn, ogumiolnym WOIZ.em, za­
łaidowalilym śwtieri:ą, &olSłtlową taircicą, d'l1i liilię 

sposbraegliśmy, }aik z,aan:kJnęŁa &ię Z'<l nami b[a­
ma Pańs1twl()'We•j F.ą,bryikl:i Meih1i Biimowych piray 
ulicy Nai:rur!JowiCŁa 3. 

Na podwó:rrllll painuje tu gotl'ączikowa atmos-

1 

fora.. pnepelruol!lla gwairem ro>bo'1lr!Ji.ków, u1da­
dającyich w wysoik1~ sągti pir.zywi·eziany wla1ś­
n.ie SfU!l'Q:WY maitetl'j!ajł, mi.airowyrmi · ildaiŚl!l.dęc:i.atmi 

1 51pa1da1jącyic<h na s:ie.biie <les·eik i chairatkterysty.cz-
nym z·grzy:tem pił irotacyj111yc:h. 

BoJWiebrze ip.rzeipelmil()f!le tu jeS1t cll·airrukteocy­
sfyclzJnym 1lapacl1em śwtieżo pol'Żiniętegp drze­
wa :i pyłem draewnym. 

• Podczas półgodz:i=ego iS?pooeru po faib[yce 
na ikirużdym lk:iroikru, ina n1a1Srzym.acl!.1 na Wi<1JI1ach, 
na uibra'l1iaich, 111a twair.wch rnibotni.ków - w:i-
dać właiśllliie te trooillly i :k.'llll'z. -

Po takim półgodz:imiym sipaicerne wyiaho­
dz.i6z z faib:ryki Jaik conajmniej „m1Yll1al!"Z". 

- Te111 kurz - opowiada oiprowaidzaj.ący 
nais po fabryce ~a:.stępoa dyll"eiktora byfy 
ma>jisbeir, tow. Noiw:icki - -siplJ)aW!ia nam wtiele 
kłoipoitu, ohoć te:r>arz to już ni1e jest taik i1e, 
bośmy tu po wy2wole111.iu wprowadzili u.Jeip~e­
ruia w wentylacji sdl. Żebyście talk wid"Z1eJ.i 
j.alk: tl,1 było prz.ed wojlllą.;. 

- Cz:y u'leps'Zl8il{Jia Was'lle 
~erpują f>ię W IStOSU!lJkU do 
ko na wentylacji? 

:i ilnowacje wy. 
prnedwuj:ny ty!-

- A nfo! Z111Sadlliicza 'llIDi<IJila - to zmiana 
w Hości 1lal!.ir'lldillio1J1ych tu wbo:tn:hków. Wła5ci­
ciel talk przed wojmą, jak i w czasie okUlpCl­
cjii, :z.a1trud11oiał tu tyliko 48 lud-ci - więcej nie 
po1brze1boiwał, a oibearuie pracuje tu 110 ludzi ... 
Zm:i0a111 y nia 1 ep sze tiJ::z eha 'L1aJrlJO>towa ć ó. w <tai bo-

Usprawnienie systemu aprowizacii 
W związku z reorganizacj~ systemu apro- Na czele Komisji stanął jako przewodniczą w aznieiaze felefony wizacji na zalecenie Ministerstwa Aprowiza- cy wicewojewoda Stawiński, jego zastępcą 

Mlejeka Komenda M. O. 63 cji i Ministerstwa Przemysłu i Handlu powo- został nac:zelnik Woj, Wydz. Aprowizacji -
Pogotowie Ubezpieczalni S,połecznej 208 łana została przy Urzędzie Wojewódzkim w ob. G.oss. Komisja będzie miała na celu 
Straż PO'i 0 Łodzi tak zwana Komisja Aprowizacyjno·Ko-

a.ma ordynacyjna. W skład tej komisji weszli de- planowanie W dziedzdinie aprowizacyjnej, u-
P. C. K. 112 legaci wszystkich instytucji istn~ejących na zgadnianle niedocili.gnięć wynikłych w terenie 
Dwoniec KO!lejowy 91 terenie województwa lódzkiego, których czyn- z tytułu rozprowadzania artyikułów spoiyw-
Zatmąd Mlej61k4 66 nośd zazębiają o aprowizację, a więc Fundusz czych, uspraW1tiienie gospodarki aprowirz:acyj-
P. z. P. B. 23 Apr<>wizacyjny, Pełnomocnik Składowni Zbo- nel. · 
Teleg.r&f 213 ża, RCA, Społem, Pełnomocnik od podatk~ Spodziewać się· należy, :ie stworzenie tej 
P. P. R. 5 gruntowego i inni. jak również i przedstawi- komisji przyczyni się w dużej mierze do 
P. P. S. 1'3 ciele partii politycznych i związków zawodo-1 usprawnienia gospodarki naszego wojewódz-
RKU. Komenda_ Garnizonu 33 wych. twa na odcinku aprowizacyjnym (m,z,) 

Tym~ adres redal:cjil „Głosu Pabia· \ Zło· z· 011·arA na Pomoc z1·mowq 
ak": P~Ianlce, ul. Umanowskie.go U, tel 5. "f' 
lll!lfllllm11111u111111111111mnmnm111111n1111n1n111111111m111111111H1u111111umn1111 111111111111111111:11H11,11,1m111111111111111111111111;:1111:1u1111111111H1nM ';i:•11111111111111111111111111*11111111111111111111111111111111·11111111111u1111111111111111111:1111111111111111111111111111111111111m 111•11111 11m 111111111111tt1111111111111111n1n1111111111111u111m 

Przed orkq •• w1osennq 
:fraktory będą """1'yremonto-w a.ne 

. W grudni'll 1946 ·roiku Ko.mite.t Ek:omnmic.z:ny roku. Niekt~ części tra.lc1twów z06'ta1ną po I W tym roku wszystkie traktory zostaną 
R~dy M1~tró"": po~. ł.ął 'UChwalę, zaJecającą zbadaa:iu przez ~mi6J!l techilliCZlllą zaplombo- wyremontowane na czas i ruszą ~ pole do prac 
MiaMetrom Rolllliictwa l Refo'I1Il RoJnych wyistą- Wa!lle [ w Tiłllłe 1ch zepsuoia TOR wydcoJ11<a na- ww.sennych, a podczas roboty me będą się tak 
pieilli<e do Rady ~ Mini;;iLrów _ rz wniookiem -0 li!k- prawę bezipl:at'llie. często psuć, jak dawniej. (z.) 

E~~:z;t::~~l:Je?~Rpr!i~~~;: 1 · Cos· dla a-matoro' w muzyki· -1. s· p1·ewu 
pod Mzwą „TechniczM Obsługa Rolnictwa". ' 

Zaikires d2Jialł,ania TOR oibe}m111je zaopatrze- -
nfe gospodarstw w środki ·meooamieZIIle li ich W przySJZłą nied~J:elę, to maczy 15 1U1te.go Będzie t-0 z ikolei ipią;ty poral?).eik all'tyisityCZl!ly, 

·me maszY111owym - po wyzwoleniu 'Zllilonto­
wa.liśmy tu 5 nowoczelSIIlych maszY111 na miej­
sce p.raes1airzalłyd1. 

- No - a prodruikcj.a? 
- Pirodruikcfa jeisit właśaiwie talk•a saima, to 

im1aczy prod:ukujoemy, jatk da:Williej. me,b!e billl­
mwe, a więc: szafy aiktoiwe i ż.a:luzjoowe, hiUt!'­
ka, k.r:wsila ;i fote1!e. Meible te - jaik wid'llicie 
- są pro61te, ade solidnie wyik:OIItalll•e z drzewa 
dębowego i bukowego.„ 

- A jak zbT.v-acie swoje produ.k.ty? 

- O, to jruż przeipirowadre Ce!Illtrala Han-
dlowa„. 

- A jalk wyigiąda waS:La produikcja w lia-
bach? · 

- · Mieis:ię<!2jnJe iproduik'Ujemy: 300 b.iureik, 
300 fo1teJi, 300 kirzeseł i 150 sz•af... 

- Czy to 7-!JlO•~nie z plalllem trzyJ~'ł 
- . Talk: je5't. Pla!Il iem 7la ubiegły rok wy-

k1olllJaJliśmy w 165 procen tacl!. Talki sam prolOO!llt 
wyikOlllaJrlJia osią.gnęliiśmy za md.•es.iąoc styczeń 
b-r.1 czyli naiperwn-0 wyiklo!Ila.rny :pl·an raczmy :i r1;a 
tem roik„. 

- A ja:k wygląda w liczhacll plam 111a roik 
hieri;ący? 

- Cziteiry tyisliące bimek, 4 ·tyis:iące foteli, 
2 tysiące kirz,es·eł, 420 sx.a.f różnych li 250 eta· 
żerek„. Choi•ałbym ~u jesrzc"ZJe dodać 111a mair­
gfuleisj•e, że za ta'k wyisolkie wyikiollllaJIJ.ie plal!lu 
faibrylka :rt<llS'Zla obrzyrrna~a 25 tysięcy rz.iłotych do 
ro~dm.a/łu między 111aj~·eipszych wbortm.ików. 

- Morże p·odaJc:i,e nam kilka 111aizw·isOC taikiclh 
niajleipoSz:ych rolbotruillców? 

-Kiedy wł.a:śnde chciałem Wa11IJ. powie­
dzi·eć, że to jeet na ll'<LZ'i-e lllfomorżliwe i że 
w zwtią'2Jk:Ju a: <tym mieliśmy pewi>00 kropo•t 
z ro:Wz1ałem tej pr•emiii. 

Orgamz,acja, pracy - tzw. ogólny akord -
spr·aJWiha, że w~y mbomn:ky p'Ia~ją u ll1JaS 
p1r<1.w:ie, że jed!IldkQIWlO - alko.ro rozx.l.z.iela się 
między wszyistkicll praop'Wllliików po wyf.;:o;na.­
niiu sztuk:i - a.rż.00 y p<l'WIStaila sz1truka, żadem 
z robotnlilków w dainej •taśmie (kia0dy rolbd ja­
kąś część) llliie może Miwailać, b-0 pimują go 
lroledzy. Stąd prawie W1Szyiscy pr>aJOują doibr!Zle 
i ip;rzy ro2.1dzi1aile premid zwyclięZyła ko!l!C)e,pcja 
Rady Zaikłaidowej, aby pieniądze rozdzielić 
między wszystkich jednakowo. Oczywiscie, 
wypadło a: tego niedużo irua osoibę, &le nikt l:lie 
t:z.uje &ię &kir.zywdzo.\llY· . . . - c .. - . , 

Od tego miesiąca myslimy wyła'Wiac ludzi, 
którzy jedillak wyróżruiać się będą ISlJX>Śród in­
nych ;pilnością, zdrowym ipo<le.jśaiem do o•bo­
w:iązków i tych będziemy chy.ba w prz:yszłośoi 
uważać z.a przodowlllików. 

- Czy nie momaiby u Was zo,rgam.irzować 
WlSpóbaiwodnicitwa 1 

" części, zallcladanl:ie ~ prowa,dzOOJi.e warsztatów b.r., o god:z;i•ruie 11-tej P'rzed poił:udmeim, odbę- urząd.l!IDny wla5111ymi sHami li we włal5111ym za­
repera.cyjnych, niap?rawę ciągnilków, maisrz:yn dizti·e 6li-ę w sali ikńna „Pofolllia" artys~yaz.ny po- kires.ie p.abiiandokiego świi·a:ba airtyi&ty>CZiilegio. 

- T·aik, molŻIIla - właśn.fo. rorz.;p.riacowujemy 
pJainy oo do tego, a wrncając do ludzi, to Illie 
podając Wam ikibo lepszy w pTaicy - .chcia.~­
bym podać ikiiJlku naisrzych we.te!Mdlów tpl!'acy, 
tatkic'h, co to pira1Cują u 1i<ais już po 28 1 wiięcej 
1la.'t. Są to: pracownik eikispedycji, 01b. Wi·e~·eiblń­
s:kil Ko11Jstainty, od 1910 r„ stolłl!rZ maiszyno­
wy ob. St. Kłosiński od 1910 T„ sboda.rz maiszy 
!llOIWY ob. J. Błażejewski o.d 1910 [„ majster 
llltol1arsłci ob. Józef Andrzejewski - od 1913 r., 
stolairz mais'L'}'1lll0wy ob. Tadeusz Czech - od 
1912 ;r., is•todair.z ręczllly ob. Józef Zawada - od 
1917 r„ 6to.Jairz masa:Y11101Wy ob. Józef Lemański 
- od 1917 r„ kii·eroWIIliik techn<iczony ob. Adam 
Wdowiak !l oibeC!lly dyrekitQlr ~alkł.adu - ob. 
Leon Gruszczyński :i stoJ.aJrz m.aszY'nowy ob. 
Tadeusz Prokop. Są to ludzie, któray swą wy­
~lu:gą lat, wys:iłikiem pa:zy UJruchaimi1ain.iu i z,a­
hE!IZlpiiec:zellliiu faibryfkii, jak !l o>boonym stoisun­
k>iem do .pracy zasłużyli sobie na miano we­
teranów pracy i najwyższe uznanie„. Ta1kich 
mamy tu u nas ponad 40-tu. 

•' • i narrzędzii mlru.ozy>Cih, obsługiwanie t nadzór NłJTheik muzyfki- i śpiewu, z101rgallliiZ10wainy sball'a- W pmgramie p.rzeWiidaliiam1e isą wyis1tępy O'!'· 

techniczny tych maszy.n, sfkolenie obsługj llliem Ocl10>bruiczej Stira:ży Pożarnej :Despołu kieoSt.ry strrużaokiej, due•tu ope•:ried!kowego, ra­
teclJmiic:z1nej oo:arz popi.errain1e i prowadzenie ba- amaito'!Ski1ego Artystów Domu Kru!tury oll'a,z diowego .katary:nii·a1rza oraz chó:rów „Fl-oriiłlll", 
dań :nad s·tosowamrlem ma1srzY111 urżywam.ycih SrowairzyiSz.eń airtystyczno - śpiewoczycih. „Luitniia" li „Lira". 
w gio1spod111Tstw.ach rnłnych. 

Nowo:po1wiS~aJe przed>si~bfonsltwo ;prze.jęło 
W51ZYS>tlciie będące w ;po'5iiadaniu , PPT ii MR WB!l:­

&1ltaty li zakłaidy. Nieste<ty, 15ipadła na nie nie­
zaisłuroina O!Picrli·a. jalką miał PPT li MR. Ni,e;z;byit 
bY151!.rzy 01bsmwatony <los<brzegłi tyliko zmiamę 
nazwy i illtle rzia1Uważyli isto'1mych ipl"Z!emie.1111 i co­
fa/Z leipszycl!. wy!Illiików pracy. 

Cootra«iny Zair.ząd TOR Illliieści- się w Ło.dZii 
Ca1Ia Po,!ska po&deJon.a jes1t :na 13 okręgów, 
kitóiryim ipodJegaiją t92 warsZitaty. Po.za tym 
TOR ma 1 ośrodków szkolemowych i centrum 
wysz·k.o1leni·a w GoJędzimfo. 

·w ciągu ubiegłego roku wyszkolono 3 ty­
siące traktorzystów, 60 fachowców warnztato­
wych i zweryfikowano 1.3.00 traktorzystów. 
Cyfry le dobrze świadczą o szkoleniu kadr fa­
chowych przez TOR. 

Co na to Towarzystwo 
- opieki nad zwierzetami ? 

I 

W dllliiu wcooraijszym mies7Jkiańcy nas7ie90 nien.ia zgro:.maid2Jomych w tym CZialS!ie na uLicy 
mi1ais.ta bytl.i św:iadlkiami nieludzik:Ji,ego oibc:ho1dz,e- lud2li w ~en 15iposób, że popędza.Ii krowę ba­
nia stlę z,e zWier:zętamL Dwaj młodzli.eńcy, ruaj- tem, co !llie dawało re=lta•tów. Pomogła do­
w.id.OCZ111!ie czeladruicy rzewiccy, w,i,eźli ulicą piero ini!Jerwoocja fulllkcjo!llairiusi;a M. O.. na 
Airnrii Cze:riwooej w godzillllacll. połudrniowych skut,e:k: której kir-0wę zaiład,owallllo 111a wórz. 
k.iltk.a przeZ1IJ.acw1nych na ubój świń, a do woz.u Zdallli-em n1aszym dobrze byłoby, aby nie· 
pr>ZywJązali ikiwwę. Na uilicy było ślis:\Qo ~ kro- h,1dzJd.mi woin.icaJIDi ~trutell'eoowailo się bli.żej 
wa nie m-0•gła. nadążyć za wozem, a p01n.iewarż Towa1rzysił.wo Opieki nad Zwtierzętami :i spo• 
byfa moOll() uWiiązaina, <lO chwila prz·ewracała Wodowa.ło [cli ukaor·arue. Bestdiaastwu wtilJlJ!lO 
sii.ę :na bi:uik i pocią.g.MJa rpmez ikoońe 1ll!1Ów mu- być mgowaJrlJe z naszego żyicia 'l!:a.tegoryczlllie 
siiała się zrywfi.ć. FuTman:i rea.gowa.li na upom- - dla naoo i-Dlllycll. 

Pew.ne.go rodzaju egza1minem spra.WM·ści 
TOR są oot·a.'tnio prowad1ZOne· lfiemot11ty zlimorwe ~lr~~1~t~:rg~l1f:ff'f:1?ffi~ł%ł.1i:~f:~~ U~~!&!ł.·i%~!~lt~~~~i~~]~~~~1W~~W~~!Mlt~ł)~fil5ii~ i~HJN;~~fff~&T~fiW1l~i1~m~mliłW:~~m:~'Wlrii$m 
tr·aiktoorów. Przewidywamo Jila oaJy oikres zimo­
wy wyff<01I1am1e 1027 !i.apiraw małych, 1608 nia­
pnaiw średm1kth d 2814 [emo111:tów 'kaiphtaill!).ych. 
W grudniu pła.n 111;i.e mógł być wyikoruainy :z,e 
wz,ględu IJl•a br.a,k części ·zamlielllilych. Przemyis! 
zobowiązał się dositatl'czyć ·tych części do po-
łowy lrutego. Zda.je 6ii:, że zobowiązanie to 
zost<JTl.ie dotrzymQJile, bowiiem do· w.arsrz·taitów 
TOR w terenllie już od pierwszych dni lutego 
z.aczęly napływać transporty części zamien­
nych. 

K4erownJ<atwo TOR 11lw.ierdzli, ż-e plan na­
pir>aw ziimowyich 2'1:1,,;itamie wylkxllllainy . w znacz_ 
nym procellbcie do połowy mMca, a w końcu 
marca całkowicie za.końcrony. Wari:ne je,st 
również to, że tralktory JPO lll1aipir.a,w;ie doikolll!ainej 
prze.z TOR. będą · gwarantowane na przeciąg 
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Z żgcia Partii 
UWAGA, PPR-OWCY STAREGO MIASTA! 

W dniu 14 !uitego o god:zd:nie 18-tej odbę­

dzie się zeibriallllie człoo!ków lkoia teirenowego 

Czytajcie „Głos Pabianic„ 

Przygody 
Jasia 
WienioiUJ 
111111111111111111111111111111111111111111111111 ©929 • 

- Czy w pracy Waszej naipo1tykacie na ja­
kieś lJ.raiki? 

- Właściwti·e taik>ich zaisadn.iczycih br·aików 
nli'8 mamy. Cz<11Sem tylko mamy rrieodpowie•c!Jrui 
suiro!Wli•ec no i braki loikafowe, Mó.re ntie po­
zw..ai1ają . nam np. .iozw.illląć 11J;a caiłego aikcji so­
cj1aJin.ej - ma.my łyiliko wł•as!Ilą, 240-bom<:irwą bi-

l blio~tek~, a cllcieHbyśmy. terż i;nieć .i świetlicę. 
Moize Jedl!laik uda 111oa:m się cos w tym k.ierun­
,ku w niajibli.ż.srzym czasie zrobić„. 

... PPR SibaJre Md<!JS!to w IOlkollllru PPR - przy ulicy 
- Ja w tę! - A ja w ~ę! - Nie chcesz? To nie! Rozwód cyklistów. 
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Z żqcia Partii Ze sportu 

„ • ' ł .,.,. ł.i./•t 

- _j _).. .„ . ). Nr 431 

;.~;~~;:IiIE~~;,~~.~~i;~~;i.Sport w Związkach Zawodowych 
:~~ki:;:y K!i:7t!:~:iep~~~zkim PPR 

1 
woje- Samorządowcy przystępu ą do umasowten1a sportu wśród swoich pracowników · 

Referat n. t. „Biologiczne podstawy mark­
sizmu" wygłosi tow. lJrof. J. Żukowski. 

UWAGA IlZIESIĘTNICY I KOLPORTERZY 
I{0Ł STAROMIEJSKIEJ 

Dziś o godzinie 17 w lokalu własnym przy 
ul. Nowomiej~kiej 6 odbędzie się odprawa. 
dziesiętników i kolporterów StaromieJskiej. 

ZEBRANIE SEI{RETARZY KOŁ 
KOLEJARSKICH I FABRYCZNYCH 
ŚRÓDMIEJSIHEJ - PRAWEJ 

Ruch sportowy w Ło.dzi przybiera co.raz 
bairdz.iej na sile. W~elką aikrtywność pod tym 
wz,g!ędem ujaiwn:iają Zwią21ki Zawodowe, które 
WOJbe·c mającej nastąpić rn0<rgwiza1cj.i .nasz.ego 
spovtu, będa tu odgrywały powari:ną rolę. Bez 
Zwdą'Zik.,ów Zawodowych 'trudinp byłoby d:ciś 
mówić o umasowieniu . wychoWa.'ll•ia fizycZIIle· 
go i s1po•rt.u. · · 

Ni,e we ws.zysbkich jesz.c.z·e ZW!iązikaich Za· 
w.odowvch postawi-Ol!JJO s.p.rnwę wy-chowainia fi· 
rzy<l1Jllego i s1portu na wymaganym pozi-0mie. 
Przodują do tej pory wtókn!arze, któ:uy już 

obecnie - ja.k 61i-ę dowiadujemy - pm:ystępu·, Zadaniem tej ikomisji będzie tw0<rzenie seik­
ją do wciągnięcia w 52ieregi .s.po.vt-0rwców stra- ej.i spo•r.towych na ~Nenie Łodzi J •!dubów, 
ży pożamej. J.atk s1i-ę będzie nazywaił iklub „Ry- \ uspra.wn.iein.ie dzit!!lalno-ści sekcji i uma.;owla­
c7rzy . Swiętego Flo~ia1na" - .na r_a-z;ie jeszcze ln.~e sp·o,~tu wśród_ swo~ch pracow.ników, orga­
rne w1aidomo, w ikazdym bądź 1I1arme z pewno-•· n1z·owa!llle zawodow i -imprerz sportowych ora;z 
ścią .na br"1ik maiteriłału ludzikiego nie będzie! przy,go•towywar..ie swych s.pm1t·owców do Ogól· 
mógł illld'raetkać. Oso1by p!łik. KaUnow.ski·eg-0, nopo~skich Ig,rz yis:k Spolftowyicth Związików Za­
k1tó.rego rn.aimy ja'kio wiefffoi,eg·o pirzyjaicieia wodowych w Wair&Zawie (19-22 sierpnia). l!l.a 
s.portowców, i po,r. 'Bainasiaika - da.ją gwaran· 1któ,rych wylomi.o•na będzi-e reprez,eJTutaoe ja 
cję, że nowo1pow1s.ta!ły kli;b straży ogniowej ZwiąZików n.a Międzynarodowe Igrzyska Zw. 
w .niedtugim czasie wychowa nilllil niejednego Zawodowy.eh w Pradze Czeskiej. 
re1kord2istę. Po.ni·erważ Prezydium ZaTrządu Okręgu Łódż 

Dziś o godzinie 17.30 w lokalu dzielnicy organ1zacyjnie okrzepli i mają nawet za so1bą 
przy ul. Gdańskiej 75 odbędzie się odprawa sz-erng mni!!j, czy więcej udanych imprez. Co· 
sekretarzy ltół kolejar~kich i fabrycznych I cr-.a:z częściej sJy,szy s•i ę o Konfekcyjnym Klubie 
~r6dmiejskiej - Prawej. 1 Sportowym· „Odzież„, dztewia1r.ze ma.ją dohnze 

• zc.rgainizo1wa.ny i znany już szerolkim tzeszom 
ZEBRANIE I{OŁA NAUCZYCIELI PPR KS Dl(S. ' . 

W sobotę 14. 2. o godzinie 18.45 w nowym Bardzo daJ~ko posunęli s.ię w pracy na po· 
lokialu dzielnicy Śródmieście przy ul. Piotr- lu uniasowien.ia eporilu wśród swa.ich pracow­
kowskiej 53 odbędzie się zebranie Kola Nau- n ików samoirzą;dowcy i pracuwn1icy i·n~tytucji 
ęzycieli PPR. Obecność wszystkich członków użyte~mości. P.ublicznej. W chwili _o?ecnej po· 
obowiązkowa. s1 aid-a-Ją O'.IH JillZ 3 k1l·uby, a mia.now1c1e: „Samo­

Zwii-ąz·e.k Zawodowy Piraco~vników Samo· Zwia~kiu Z~wodoweg.o P.ra:cown~:ków. Samor~ą: 
rządu Terytorialnego i Insty,tuoji Użyt€1C'Zlllośoi du '!eryt?'fialnego 1 Iootytuci1 Uzytec.zno5{;1 
Pu·blicmej R. P. Okręg Łódź, •pnysrtępując do Pubhczn-ei R. P. ~ o-sob.ach :i;i-rzewodmcz:ącego 
pra,cy uspo1rtowienia swych praocowin<ików, -po· c:b. Zygmunt~. Vl'.10dars:k1ego l s ek.reta.rna Ma~ 
wciła.l do tej d z:iała·lno.ści &pecjalną Komisję ri1:1I1a GarbaJmsk12go, Je5·t ia;k M }przychylmei 
Spo,rt:ową przy Zarządzie Okręgu, do k.tórej usto~unko:wc1ny do spraw zw1ąz.ainych z wycho 
w-es1Jli: jako przewodniczący - 01b. S1·al!l.·isław wam em f1zycz;nym i. sport~m .- samom:ąctow~ 
WłodaJTczy,k, rn1ferPm't sp01rto1wy - Kami.mierz com-spc•rtow~o.n;i, · o !le_ wy'ikazą zaipa·ł · i ohęc 
Kaisp.rzaik oraz ja•ko czloml.mwie: ob. ob. Bmni- ~·o ;praiey, . w,rozymy _;p rękną przyszłosc. . . 
sław OJ,s,z2•n.ko, Wadaw Jóźwiaik, Wadaw Na ira.z1e po"losotaie rum ty1ko zyczyc po· 

.rz.ądowiet", „Traimwajaąiz" i „Energety:ka", 
Pn:ylęcki ornz por. Jówf Ba.naisiruk, ins'tmkltor myśfn e()o sta1~1tu. • 
€ipo1rtowy i komendamt strainicy pori:alillle.j Nr 2. I'•····' ' "'' 11H11!11111.11111111111111 n 1'1"!'111 ,1 

WSPÓLNE ZFBRANIE PPS I PPR 

Dziś o godzinie 16 oclhr.rlzie się · wspólne 
zebra.nie członków PPR i PPS PFPO im. i 
Strzelczyka. \ 

UWAGA SEKRETARZE KOŁ DZIELNICY 
BAŁUT! 

Dziś o goclzinic 17 w lokalu własnym przy 
I. Zgi.erski.ej 71 oclbęclzie się odpraV1ra sekre­

tarzy kół Bałut. 

UWAGA, SEH.:RETAr.ZE I DZIESIĘTNICY 
ICOŁ PRZY ZARZ'\DZIE MIEJSKIM! 

Droiś o goclzi;1ie 17 w loka.lu własnym przy 
ul. Moniuszi 7 - 9 odbędzie się odprawa se­
kretarzy i cizicshtni!>;ów kół PPR przy z.,. 
rządzie Mi.ajskim. Sprawy bardzo ważne. 
Obecność obowiązkowa. 

KOMUNII{AT 

--
D ••• · z1s1a1 • • nasi narciarze 

J(wap.c1i, i.rzeptowsk1, _ „,_, _„ uz.i,uzH ~carm1ą azrn101 na w1E.'ll'i:icl1 międzynai-odowych 
zawodach narciarskich w CSR. Oprócz nich startować będzie również Stanisław Marusarz 

i Lipows-ki 
Wydział Propagandy przy komitecie dziel-1 

n iccwym Górnej - Lewej zawiadamia, że w Dzisiaj raz.poczynają &ię , wieJ.kJe, między· Lipow~ki, Kwaipień, Krneptows.k.i, Tajner ~ Dzie 
d:cic. sobotę 14. 2. br . odbądzie się otwarcie biblio- nar-0.dowe ?Ja'Wody n_a,rda·rn•l i e w Spindlern­

teki nrz.y świetlicy PPR Górnej - Lewej - wym Młynie w Cze::hostowc:1cji. 
Polacy s-Lart-0wać będą w bacr-dzo si1nej koo· 

kmencji, na -czele której Zlllajdować się będzie 
wicemistrz oilimpijsl.i, No•rweg, Bhger Ru.nd, 
i jego młodszy bra.t. 

Sienkiewicza 102. Biblioteka będzie dostępna W z,awodad1 weżmie udział 6-ciu naszych 
dla członków i sympatyków naszej partii. 

ZEB11ANIA KOŁ PPR 

W dniu dzir.lcjszym odbędą się zebnlnia 
kół w następujących fabrykach instytu-
cjach: 

RUDA P ABIANICICA 
O god2;inie 17 koło dzielnicowe. 

nar-ciarzy, a mianow'-cie: Sta.n i-sław Ma,rusacr-.z, 
------------

z i -ycla DKS-u 
W zwią~u z

1
e łbliżająq:m się terminem· do-1 Zarząd sekci.\.., piłki nQŻtlej zawiadamia 

rocznego walnego zgromadzenia, za:rząd DKS·u o zwyczajnym ~-lnym rocznym zebramiu sek· 
podaje do wiadomości , że sekretariat klubu cji. Odbędz ie się OJIO w niedzi elę, 15 lu.tego, 
ful. Naw.wt 73-75, tel. 177-32) czynny jest co· o godz. 9,30 w pierwszym terminie i o godz. 

W'DZEW • dziennie próa niedziel i świąt w godz.inach 10 w drugim terminie. 
0 godzinie 16 f. „Ilusch", f. „Drzewiński", O·d 16-20. V\lv·dawa•ne są lcqitymacjc l przyj· * * * 

terenowe kcła Nr 1 i 5. muje -z.a1egłe od marca skl:idki członkowskie. Zebranie sekcji móitocY'klowej odbędzie się 
SkłacLki można również wipłacać na PKO ko.n· w czwartek, 19 lutego, <> godz. 19. Po zebra-
ło Nr VII - 598. ni u refera•t: „O budowie silnika". GORNA 

W sobotę o gocl;;. 18 ŁOZ/( organizuje drngie 
w. tym roku zawody ·J.olarskie na rolkach. 
Tym razem ma dojść do sensacyjnego poje. 
dynku pomiędzy Bękiem a Pielraszewskim. 

Na zdjęciu - Bek podczas treningu 

. Oficerowie w ringu 
VI' niedmelę1 w sa·li Tea,lru Populamego od· 

będzie się towarzyski mecz book::;erski pomię· 
dzy Ofice,r1;1ką Sztkotłą Pol.-Wycb, a IKP. 

W iprogra1JI1ie 8 walk. Początelk o go~. 11. 1
1 

O godzinie 13.30 PZPB Nr 17 „A" - przę­

dzalnia - zmiana Il. O godzinie 16 PZPB 
Nr 7 - zmiana dzienna. 

GÓUNA - PRAWA 
O godzinie 15 .30 PZPW Nr 1 - koło 1, 

Tkalnta Nr 12 - koło 1. f. „Nykiel". O go­
dzinie 14 f. „W::ikzak". 

120 pływaków na siar ·• Cle 
okręgowych m~strzostw pływackich Łodzi 

GÓRNA - LEWA 
Nadchodzące mistrzostwa Okręgu Łódzkie· 

go w pływa1I1iu i siko•kach (w ni-edzielę) będą 

O godzinie 16 pracownicy głównego biura. nie tylko rewią ponad 120 pływaków i pły· 

dz,ieży szikolnej be-z;pła1liny). 

Godz. 17 - finały (zamknięcie mistrzostw 
i oglo.s-ze.nie wyn.ików). 

śRODMIEŚCIE I waczek ŁodZli, '.kzby do_tychczas n~ żadny-ch 
o d · · 14 D I · MBP C t z m1'lltrzo,s•t'."'.ach łodzk1ch rnenotowa1neJ od z.a,ra· 

go . zime ru mrm~ • • en r. ao- 'nia ŁOZP, a:le także sprawdzia,nem ich postę-

ŁOZP wy-z;nacza nas•tępujący-ch czfon.ków 
ŁOZP do k·omisji sędziow5ikiej misbrrzos•tw 
o•kiręgu i prosi o przyby•c.ie: 

patrze~1a Przemysłu ~ap1?rmczego, Centra~a pu oraz egzaminem realnych i nabieirających 
Z~ytu Prz.e~ysłu Pap1crm.czego. O godzi- rozma·chu po•czy.nań nowego Zarządu Łódzkie­
me 1_7 Ks1ązka Nr 1, WoJew. Zarząd ZWM, go Okręgowego Zwją,ziku PływaC'kiego. 
f. „Hirsz". O godzinie 13 koło przy Sl!ółdziel- I d:z;ień mi-sitrzostw okręgu - 15 luty br. 

Naczelnik zawodów - Stanisław Piiąbkow­
sk.i . . 

Gospodairz zawodów - mgr· Micllał Cza.r­
neok.i. 

ni Zarobkowej Inwalidów Wojennych. ( Goaz. 10 raino - przedbiegi (wstęp dla mło-
dzieży szkolnej bezp,ła·tny). 

Sędzia główny - Eugen:iusz Majchrzak 
Kierownik biegów i skOików - Maiviain Bi· 

leck.i. STft .. RQMIEJS!{A 

O godzinie 13.30 Fkbryka Nr 35 - tkalnia 
i c,erowJ.!nia, Urząd Wojew. - bud·tet gospo­
darczy. O godzinie 16 Centralne Magazyny 
MO., Szkoła Pracowników Politycznych. O 
godzinie 15 f. „Lido" - kola 3, 4 i 5. 

BAŁUTY 

O gof!zinir 14.30 PZPJG Nr 8 - tkaląia. 

O goclzinie 16 f. „Mewa". Garbarnia "Set­
ton". 

S '1(JDMIEJS!{A - LEWA 

O godiznie lS.30 PZPW Nr 36 - oddział 

5-ty - zmiana dzienna. f. .,Podhalanka". 
O godzinie 16 Państw. Wytwórnia Papierów 
Wartościowych. O godzinie 13.30 f. „Fabry­
kant". 

U\'\'1\GA: 

W soi;otę · dnhi 14. 2. 1948 roku o godzinie 
15 odbędzil' si~ z<•bra.nie prelegentów i in·· 
struktorów Dz. ś1·ódmil'ście ul. Piotrkow­
,;ka !>3 na którym tow. mgr. Żebrowski WY· 
głosi referat o sytua.cji międzynarodowej. 
Obecność wyżej wymieni<mych obowiązko-

wa. i 
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Godz. 17 - finały (i uroczystość otwa.rcia 
połączona z defiladą wszy.stkich bio.rących 
udiiał w misbrzoistwach): 

II dzień mistraostw okręgu - 29 lutego br. 
Godz. to ramo - przedbiegi (w.s·tęp dla mło· 

StairteT - Tadeusz Leśrnerwękl. 
Sędziowie mierzący czas: Je,rzy Barszczak, 

Alina Tdzikow:;ika, Helena L-eśn.iewsk.a, lre· 
neuS'Z Ma:rciiniaik, Ja1I1 'Z:imni-a•k, Tadeusz G0<łę· 

-----------------------------~----------------------------..... ------------------
Progrom. radiowy· na dziś 

Program na piątek 13 lutego 1948 r. myśli demokratycznej" wykład prof. B Leś-
12.03 Wiadom. połudn.; 12 .. 08 Przegl. prasy nodorskiego; 18.15 (L) Muzyka_ szwedzka; 

stoł.; 12.15 Muzyka; 12.20 „z mikrofonem po 18.45 Biuro studiów o powieści t·adiowej 
kraju"; 12.30 Audycja popularna; 13.15 Przer- ,.Żelazna kurtyna•·: 19.00 Skrzynka technicz­
wa; 15.00 (Ł) Audycja słowno-muzyczna na; 19.15 Koncert symfoniczny: 20.50 (Ł) 

„Mieczysfaw Karłowic;:i·•; 15.2.0 (Ł) „Zwiedza- Muzyka z płyt; 21.00 Koncert muzyki ludo­
my atelier filmowe"; 15.30 (Ł) Wiadomości wej - ~ransmisja z Pragi; 22.00 ,,U naszych 
lokalne; 15.35 (Ł) Rozmaitości; 16.00 Dzien- przyjaciół„; 22.30 Muzyka; 22.45 (Ł) Koncert 
nik; 16.30 .Audycja dla chorych;; 16.50 „Na- eyczeń (cz. Il; 22.58 (L) Omów. progr. lokaln. 
sze QzdrOwiska''; 16.55 Aud. dla młodzieży: na jutro: 23.00 Ostatnie wiadomości; 23.20 
17.10 °Aud. Komisji Ochrony Zabytków Prze- (L) ' Koncert życzeń (cz. II); 23.55 Wiadom 
szłoś<:i; 17,15 Koncert dla przodówników I z ostatniej chwiii; 24.00 Zakończenie audycji 
świata pracy; 18.00 R. U. L. „Rozwój polskiej i hymn. · 
„ ...... „ ...... „ ...... „ ............ „ ...... „„„ ..... „ ......... „„ .... 
UWAGA ŚŁUACHAOZE V KURSU 
DZIELNICOWEGO GRUP A 

Komitet Łódzki Wydział Propagandy za.­
w\adamia, żt: dziś w piątek 13 lutego br. 
o Jddzinle 18 odbędzie się kolejny wykład 

n. t. „ZSRR - nasz sąsiad i sojusznilt". 

Lewe - tow. Hecht, Górna - tow. Jaszczyn 
Górna - Prawa - tow. Alpern. Górna -
Lewa - tow. Sas. Widzew - tow. Ptasiński 
Ruda. Pabianicka - tow. Chuchler. 
• UWAGA! STUDENCI PPR-owey· WYDZ 

PRA WNO-EKONOMWZNEGO -e. Ł. 

Wykładają. w Dzięlnicach · Bałuty - tow. , Zebranie Koła partyjnego studentów Wyrl " 
<;;mal, Staromid•l~a - tow · · ' tko\vski. śról'I 

1 
· -rawno:..ekonomicznego odbędzie się W\ pią1C''1 

l mieście - tow. Falkowski; śródmieście - dnia 13 bm. o ~odzinie 20 w świetlicy Kon· 
Prawe - tow. Stefańczyk, śródmieście - Miejskiego PPR-

biowski, Kazimierz Chojnackii, Ana5lazy Maj· 
chrzaik, Janusz Rudz,i<Sz. 

Sędziowie browi - Dłużniewski, Jeżak. 
Sę~iow.ie ce-łowni<:"ly - Igna~czenko, Me·r­

che.1. 
Sęd'Zlió:wiie pił.ki wodnej - Eugeini·usz Maj­

ohrzaik, Miecrysław Szwa:n1kowsk'i. 
Se&reta·ria1t - Drabik, Sommern1wa, Kude­

wiczówna, Rud/Lis.z.owa. 
Infolfmacja publiczności - KazimieDZ Choj 

n.acki, Tadeusz Gołębiowski. 

Początek przedbiegów purnktua1lnie o !JO.dz. 
10-tej raJio. 

Poc2ątek finałów puiniktuahtie o godz. 17-tej 
wiieczorem. 

Ping-pong śc 1 DKS·u 
zwycięiaią w Kaliszu 

W KaJiszu bawHa mistrzo1w<S1ka drużyna 
okręgu łódz,k.iego n ping. pongu - DKS, któ· 
ra .rozegrała spotkainie towarzyskie z mis~rzem 
ąkręgu po71gańsk·iego - „Bielarnią" (Kalisz} . 
grom iąc gospo.dauy w wys'D'kim stosunku 8:1. 

Punkty dla Łodzi zdobyli: Pigmej, Krys ' k 
Grzelczyk. Hon·oorowy punkt dla go.spada­
. uzyskał Wolny. 

Pretrtłsz.;wski w barwach 
„Parlyz2nta" 

Popularny .koJ.au łódzkii, Lucjam Pietraszew­
:ki, mis,trz PoJsiki w biegu n.a pr:z;efoj i misbrz 
województwa łódzkiego, w pr.zysz,łym se:oo11J.:ie 
t;irtować będZ1ie w ba1rwach KS 

0

„Pa.rty'2la11J.t". 
Pietras-1ewsJd z d:ll.U:!m 1 styc'ZJI!ia 01trzymal 

volnienie z DKS-u. •••••••••••••••••• „ •••.••••.. 
CO NOWEGO W ZWM? 

UWAGA! CZŁONKOWIE BRYGADY 
1.'.RAKTOROWEJ 

W sobotę dnia, '14. 2. 1948 r. o godzinie '.> 

lokal11 Zarządu 'fji<izkiego ZWM, Pl. Zw~ · 

I ęs·tiwa 13 odbędzie się zebrmie cziłon kó' 
:.-ygady Traktorowej, Obecność obowiązko· 

-,,,a. 
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